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merata, przyjmuje się t i do ostatniego dnis w miesi i i 
tylko od pierwszego do ostatniego dnis w miesiącu. ~- z i 
pienię USA pronameratg i ogłoszihia (inseraty) uprasna się uadzyłać jaka do eei arty a pioioi Te Eee Kra- 
JAMY iesapi. i nie 
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Kraków 23 paździ 


"Świeżo odegrany akt dyplomatycznej tra- 
gi-komedyj na Wschodzie przez interwencyę 
komisarzów b, asa w sprawie powsta- 
nia hercogowi kiego daje najlepszą miarę, jak 
radykalnie zmieniły się stanowiska i role wszy- 
stkich aktorów biorących w niej udział. Ileż 
tu od czasu pierwszego aktu odegranego w woj- 
npara i pokoju paryzkim zaszło zmian, 
ile . ewierzeń przyjętym zobowiązaniom 
jakie powikłanie intrygi, jaka niestałość w 
uczuciach, sympatyach i antypatyach? Anglia 
fanatycznie zakochana w nietykalności państwa 
ottomańskiego, dzisiaj nietylko ochłódła z tych 
uczuć, nie tylko przyjęła biedną. rolę w ko- 
misyi interwencyi mocarstw wobec“ powstańc 
ców, ale z powodu niewypłacónych kuponów 
pierwsza występuje przeciw dywanowi, a w 
danym. razie gotowa umyć ręce, gdyby na 
seryo pomyślano o: rozbiorze Turcyi. 


Rosya natomiast tu pi 
m atarsak À sesira sagd Ta dość niepomyślny objaw nowego syste- 


odgrywająca rolę, i zawsze kierowana jedną 
a POP, zdąża do swoich celów nie gro- 

$,lub podburzeniem, ludności współplemien- 
nych 1 współwyznawczych, ale: przeciwnie wy. 
piera się: wspólnictwa z nimi, a podejmuje u- 
wieńczoną świetnym skutkiem wobec Polski 
przed sty laty taktykę przyjaźni i protektorą- 
tu. Francya miasto odnawiać przymierze zą- 
chodnie,: aby. przynajmniej w kwestyi wscho- 
dniej okazać politykę niezawisłą, depce wá- 
wrzyny swoje ż wojny krymskiej, aby się przy- 
milić Rosyi zupełną ulęgłościg jej planom na 
Wschodzie. Zagadkowem jest dotąd. stanowi- 
sko Niemiec, nowego w tym dramacie wscho- 
dnim aktora. Jeśli ręka: ks. Bismarka przy- 
czyniła się do wywołania zawikłań wscho- 
dnich, tak nie w porę dla dwóch sąsiadów 
to„zdgwałoby.się, że uczyniła to jedynie dla 


dywersyi aby uzyskać większą swobodę dzia. |80 


łania w środkowej Europie. 
Stanowisko tylko Aqstryi nie zmieniło się, 
jest ono, bowiem równie chwiejnem i wycze- 
kujacom teraz, kiedy Rosya sprawę utrzyma- 
Turcyi podejmuje w ręce, jak było wów- 
czas, kiedy przymierze zachodnie rokowało 
zmianę systemu europejskiego. Żadne mocar- 
stwo niechce wysunąć się naprzód i żadne nie- 
chce „być pominiętem w akcyi dyplomatycznej. 
Interwencya mocarstw między rządem otomań- 
skim a ludnością, która podniosła broń po- 
wstańczą , była tak od początku prowadzoną, 
jak gdyby nikomu nie zależało na skutku tej 
interwencji, chodziło tylko o zachowanie: po- 
zoru jakiegoś areopagu europejskiego. 
Komisya mocarstw europejskich nic doko- 
nać nie mogła w tych warunkach i mic też 
mie, zrobiła. Mogłaby skłonić do ustąpienia 
Powstańców, przynosząc im rękojmie niezawi- 
ości czy autonomii. Lecz takich rękojmi mo- 
erin nie zażądały od Turcyi, ich wymaga- 
- zadowolniły się mglistą obietnicą ule, nie 
mpg sj najlepszej nawet woli wy- 
: po bowiem prowineye słowiań- 
"m zostawać będą pod rządem tureckim, do- 
pr uk ercegowina i Bośnia nie otrzymają 
bil ai stopnia samodzielności wzorem Ser- 
, zarnogóry lub Rumunii, te same finan- 
sowe, polityczno+socyalne i wyznaniowe przy- 


Część literacko - artystyczna. 


STANISŁAW AUGUST 
w korespondencyi z panią Geoffrin. 


(Correspondance inódite du roi Stani i 
ski l roi Stanislas Auguste Poniatow- 
pb m z Geoffrin (1764 — 1117) prócedów d'une 
amd i anislas Auguste et Madame Geoffrin, et accom- 
gnóe de nombreuses notes par M. Charles de Mony — 
Paris 1875). 


(Ciąg dalszy). 


P. Geoffrin przybywszy do Paryża ,, donosi, że 
Ludwik XV zapytywał już przez Tent Saint Flo- 
tittin=o"zdrowie"króła Polskiego; mówi także 
© portrecie królewskim, który „ona. przywiozła ze 
aż Portret ten malowany przez Grendissa wszy- 
owe SE odobał, nawet artystom wychwalająr 
gy pędzel. — Pisze dalej, że kazała dla niego 
spakować obraz: Szkołę Ateńską, który mu po- 
7a w_ darze. Jest to wielka z jej strony ofiara, 
w z Obrażem tym łączą się różne osobiste jej 

Pomńienia. W ogóle przyjęła ona za zasadę, 
ac rej nieodstąpiła, a która zaszczyt jej przy: 
081, Że pod żadnym warunkiem nieprzyjmowała 
dęjź ków królewskich, lecz natomiast przy każ- 
ka ssposobności obsypywała, króla upominkami, 

czególniej malowidłami, wiedząc jaką on do nich 
Przywięzuje cenę. 
więjzystach królewskich nastąpiła, z góry zapo- 
tui *aną paromiesięczna przerwa z powodu agi- 

J4ceg0 się sejmu. Lecz po ośmiu tygodniach 
R re, skończył, i oto co pisze pod sd. .10 grus 
dnią.44/66 r, 
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czyny muszą sprowadzać ten sam ucisk ma- 
teryalny i często spory i gwałty otomańskich 
begów przeciw rajasom. Zapytać się przeto 
przychodzi, czy interwencya była podjęta na 
korzyść Turcyi, czy na korzyść powstańców, 
czy ze względu na nietykalność państwa Oto- 
mańskiego, czy ze względów humanitarnych, 
jeśli nie chrześciańskich w celu zabezpieczenia 
chrześcian tureckich ? 


W pierwszym i w drugim razie cel chybio-' 


ny; bo jeśli powstanie będzie stłamionem, Tur- 
cya sama raźniej jeszcze dokonałaby tego bez 
interwentyi dyplomatycznej, która bądź co 
bądź: podtrzymuje ducha w powstańcach "złu 
dnemi nadziejami. Jeśli zaś powstanie prze- 
dłuży się, działanie międzynarodówej komi- 
syi okaże się bezskutecznem. 

Pierwsze to wystąpienie zbiorowe mocarstw 


po rozdarciu traktatu paryskiego, rozbiciu 
rzymierza zachodniego i upadku Francyi, sta- 


matu, któremuby chciano dać nazwę przymie- 
rza trzech cesarstw. Jeśli gdzie, to właśnie 
w kwestyi wschodniej pewna równowagą trzech 
mocarstw zdawała się być łatwiejszą, gdyż 
tutaj tak bezpośrednio przewaga Niemiec nie 
daje się ucznwać. Mimo to jednak diametral- 
na sprzeczność interesów *sparaliżowała w za- 
rodzie wszelkie wspólne działanie. Na akcyę 
dyplomatyczną zgodzonó się jedynie, aby zmy- 
lié potajemne działanie i układanie kart do 
dalszej gry, wreszcie dla zyskania czasu. , To 
też prawdziwa akcya w kwestyi tureckiej nie 
odbywa się tam, «gdzie zasiada, komisya mo- 
carstw, ale w samym Stambule, gdzie Igna- 
tiew już bezwzględny pan sytuacyi zmienia i 
uzupełnia gabinet W. Porty, dobierając sobie 
najbardziej uleełe narzędzia. Powstanie herce- 
owińskie jest tylko sżczegółem w procesie 
rozkładu wewnętrznego Turcyi. Konśsylium *ta 
zbyteczne, bo chory człowiek oddał się, jaż 
całkowicie w ręce jednego lekarza, który z0- 
stawia chorobę jej naturalnema  przebiegowi, 


pewny, że zakończyć się! oną musi bliskim 


zgonem... page 
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KORESPONDENCYA .„CZASUA 


Wiedeń 22 października. 


(R.) Zamiąnowanie Kolomana Tiszy prezesem 
gabinetu” węgierskiego od kilku miesięcy było wia 


domem, lubo dopiero teraz nastąpiło. Dotychoza” 


sówy prezea ministrów baron Bela Wenkheim, mąż 
ander prawy, lecz nie będący politygiem, spełnił 


zatem swe zadanie. Służył on niejako za pomost,| | 


zà węzeł między! starą tradyoyąDoakistów a nő- 


verai obyczajami lewicy, * htóta: teraz zupełnie ob- 


jęła ster władzy wa Węgrzech: Gabinet p. Tisay 
zrzucił ostatnią szatę, przypominającą czasy Świć« 
tócści stronnictwa Doska, a lew: komitatu bihar: 
skiego występuje jako” jedynowładzca. I we Wọ: 
grzech dobrze wiedzą, że rządy p. Tiszy stenowią: 
przedostat:ig lub ostatnią próbą ocalenia państwo= 
wego stinowiska Madiarów. W danych atoli oko- 
iicznościach , przy  niedoborze fiunnsowym: w 0- 
biù częściach monarchii, przy ohęci- Węgier, by 
uzyskać. o ile można dalsże ustępstway tudzież 
przy braku chęci*w 'P:usdlitawii by spełaić te nowe 
żądania, postawienie p. Tiszy na. czele -gabinetu'w 


„Otóż jestem w możności pisania do Ciebie dro- 
ga mamo. Mój sejm, który miał trwać sześć ty- 
godni, trwał ośm. Rozważ tylko ile miałem przez 
ten czas do roboty, bo oprócz ciągłych posiedzeń, 
które .przedłużały się do północy, ostatnia sesya 
trwała ośmnaście godzin, to jest od, 3ej po połu- 
dniu. do $ej nazajutrz., Pamiętaj, że każdy pogeł 
może opuścić posiedzenie, -aby się pokrzepić; 
a tylko marszałek „sejmu i król niemogą się od- 
dalić, bosto. przerwałoby czynność zgromadzenia. 
Jakoż marszałek zemdlał na dobre; a ja się tego 
trzymałem do. samego końca. Że zaraz niepisałem 
do ciebie — powodem były trzy sprawy. do ukoń- 
czenią, stosownie do uchwał sejmowych. 

„Bardzo trafnie zauważałaś, żem często miał wy- 
raz smutku-na twarzy; żem był mocno wzruszo- 
ny i że Cierpliwość nieraz mię opuszczała ró- 
wnie jak; Odwaga. Praca nigdy mi nie cięży, je- 
żeli jest pomyślną; rób, jednak ludziom. najwię- 
cej dobrego, wyzuwaj się, dla. nich, dawaj im ra- 
dy. najkorzystniejsze „dla nich — a za to stań się 
celem podejrzeń, doświadczaj, przeciwieństw, i bądź 
oskarżonym `o. wszystko złe, jakie od zaczęcią 
twych rządów na kraj spadło — oto jest, co, mię 
najwięcej gryzie; a wszystko to musiałem zgryść 
w pierwszej połowie sejmu. Dzięki ząbiegom, czę: 
stym przemowom, i dowodom czerpanym z fak: 
tów, potrafiłem nareszcie przeciągnąć ną „moją 
stronę większą część Sarmatów, którzy tylko przez 
swój sarmatyzm, przyszli na ten -sejm uzbrojeni 
w 'podejrzenia,i z przedsięwzięciem stawiania„opo- 
zycyi, poddmychniętej , przez kogoś, o kim wiesz. 
Jedyna zostaje mi ; pociecha, „ze. ci. sami. ludzie 
będą gardłować i trąbić. po całym kraju. moje;po- 
chwały; za to, CO, się zrobiło w. drugiej. połowie 
sejmu. Trzeba„ci hadisa G iż sejmy x, 1764 zro- 

iły, ogromny „rzaprowadzając. powagę wię- 
aai: aa PR a a ora i król Pru- 


po wielkich zmianach w systemie europejskim, wzgl 


A 


poz —— 


Fremumeratę przyjmują: 
W. Krakowie: Administracya „CZASU,“ |księgarnia p. B. A. 


tudzież wszystkie urzęd się za od miejsca wier- 
sza drukiem drobnym ito raz po 5 ont. N me 
pn 8 stronnicy” dziennika): od 80 cnt. za 
„Osama (pro oy e sm za cenę 1 złr. od 100 egzempl. dla 
samiejscowych, a 50 ont. od 100 egz. dla mi p f uprasza 
rzód nadesłać przekazem Fate i oszenia w Wio- 
dmium p. A. Oppelik, Wollzeile 29 i w e Ferdinandstrąsse Nr. 38. Na ipid 3 Anglię 
z P p. W. Raczkowski, dre Nr. 33. ph Reba: wy a Wiedni ni 
r. 10, w H i asylei pps 
i Vogler; w Wisdniu F. 1.56, N, 2. i B, Mosse Seil „2,, Rotter £ Com. Biemerg. 18 
w ini Monachium die p. B. Mosse; w Frankfureie n. M. p. G. L. Danube om. 
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Peszcie uważać należy za wybieg bardzo szczę- 
śliwy: Skoro 'bowiem obieostrony! ntreymania ugo- 
dy pregną, i to w interesie. własnej potęgi; której. 
dualizm najbardziej dogadam, to bardzo dobrą wróż- 
bą dla wzmocnienia ugody są nazwieka: Tiszs, 
a: wpłys ostataiego pa Węgry, zwłaszcza 
ja umiarkowane żywioły, jest: znanym, jak nie- 
mniej i wpływ p. Tiszy na skrajne żywicły. Na zę- 
wnątrz imięvTiszy wygląda na grebo, ale na we- 
nątrz jeden tylko Tisza jest w tej chwili panem 


ką przyjąć może i jaką Przedlitawia. Ti- 
sza może rawet poczynić ) ustępstwa bez o- 
bawy stracenia swego wpływu i swej ; popularno- 
ści. Dlatego:słusznie utrzymują niektóre dzienniki, 
żerznaczenie nominacyi p. Tiszy da się dopiero o- 
cenić podług stanowiska, jakie on zajmie w chwili 
rewizyi cłowo-handiowej. 

Nawet w obozie liberalvym nie są bardzo: zą- 
chwyteni sposobem rozwiązania przesilenia „w Ba- 
waryi. Muszą bowiem przyznać, że król bawarski 
nie. postąpił sobie konstytucyjnie pod trojskim 
gdem, t. j: iż zatrzymał gabinet obecny i nie 
rozwiązał Izby, powtóre, iż nie przyjął deputacyi 
adresowej, po trzecie, iż większości dał publiczną 


aganę, ostatnią podobno za to, iż jeden z „patryc> | czna 


tów“ odozytał w Izbie ustępy % gazet - pruskich, 
zamiessczsjące żarty z osoby monarchy. W obozie 
liberalaym czują, że podobne rozwiązanie jest mie- 


czem obosieczoym. Dla tego też tutejsza Deutsche 


Zig oświadcza, ż3 zachowanie się króla nie zdra- 
dzani ślsdu konstytucyjnego, i że dopiero prz 
szłość pokaże, czy 000 byłe roztropnem.. Dzienni. 
katolickie; jak Volksfreund i Vaterland bardzo sil- 
cie uderzsją na króla bawarskiego. pierwszy opo- 
wiada, że król ostatniemi dniami karał koniom 
swym sprawić nowe kalosze i umieścić je tak, aby 


miały piękny widok na jezioro starembergskie, co 


dowodzi, iż nie miał ozągu, by zastanowić się mag 
kwestyami politycznemi; Jaterland zś napomina 
króle, by podobnej energii użył także przeciw pru- 
sofilom w Bawaryi, bô inaczej wszystko mu odbio- 
rý, prócz „zabawek królewskich“. Gniew ten do- 
wpdzi, ża stronnictwo patryotyczne w Monaobium 
gpodziewało się takiego obrotu rzeczy. lane dzien- 


niki, oprócz Tagespreszy, gtają po stronies króla | któ 


bęwarskiega, mówiąc, ża postąpił sobie na męsku. 
W -obu obozach decyzya króla Ludwik» II w każ- 


jąca zazwyczaj zaaadom demokratycznym, objawia 


teraz swym u rs - goa niezadośolenie z ich do- 
sowej i 


fara na Alservorstadt i świadczą © tem rozpaczli- 


le pewnem, że epoka frazesów polityczno-wyzna- 
owych minęła we Wiedniu, życzyć tylko należy, 
nie nastała epoka frazesów gospodarskich. Oba- 


2 


wa taka inie jent bezzacado4 „wobec faktu, że tak 
miało deputowanych dotąd zajmowało wię sprawami | stani 


fihansowemi i gospodarskiemi a tak wiela depnto- 
wanych mamy choiwych popularności i wawrzynów 
pa któremkolwiek polu. 


i 


Londyn 20 października. 


 Tissłem wam już o zwrocie opinii angielskićj z 
wodu kryzys finangowój W Turoyi. Obecnie za- 
ynsją się niepokoić o przyszłość fiosnsową Egi- 

ptu. Woześniój czy późnićj Wydatki Chediwa sprowa- 
ié muszą <to samo rozwiązanie co rozrzutność:suł- 
tana w Tureyi. Wprawdzie Chediw nie jest tyle 
cbzrzutnym dla siebie co sułtan, ale za to nie- 
rage ogromnych nakłsdów na roboty publiczoe, 


re w dalekićj przyszłości -przy rozumnym kie- | pod 
rownictwie mogłyby przynosić zaaczne dochody, | będą 


zhwsze jednak finansiści utrzymują, że wice-kró) 


inien wstrzymać się w tych nakładach koszto- | giczn 
wnych, jeśli nie chce doprowadzić Egiptu do baty | 


ski domagali się na obecnym sejmie, aby w kwe- 
styach powiększenia podatków i wojska i w in- 
nych głównych materyach decydowała zawsze je- 
dnomyślność: Na to rzekłem: „Odbierzcie mi tę 
koronę, którą włożyliście na moją głowę; ale na- 
rodowi memu oszczędźcie hańby i niedoli, pozba- 
wiając go; reformy, bez której zniknie wszelka na- 
dzieja utrzymania narodowego bytu. 

„Na to odpowiedzieli mi Repnin i Benoit.: „Na- 
si monarchowie zbyt szanują swą g6 
dność, aby chcieli się targnąć na jedno 
lub drugie; osobiście król nie ma się 
niczego obąwiać, ale 40 tysięcy Rosyan 
a 20 Prusaków stoi na granicy, i,czeka 
rozkazu do.wkroczenia w kraje Rzecz: 
pospolitej, aby je zniszczyć ogniem 
i mieczem. Otrzymaliśmy rozkaz oświad- 
czyć to w sposób najbardziej stanow- 
czy, w razie gdyby w sejmach niezosta- 
ło przywrócone prawo jednomyślności 
(liberum veto), a konfederacya na. zawsze 
zmiesiona. 

„Na ten krok niemiałem wojska, abym podo- 
bne uroszczenie mógł: odeprzeć. „Trwoga przejęła 
i | najzamożniejszych; a usypacaa obciążać, me- 
go sumienia nieszczęściem tylu osób. Znalazłem 
się w wyjątkowem, lecz okropnęem położeniu W: 
święcenia honoru dla powinności, ; winienem p 
świadectwo wielu moim rodakom, którzy wiedząc 
cb ich czeka, gotowi byli na wszystko się ważyć, 
i oświadczyli mi zamiar głosowania przeciw. ża 
daniom rosyjskim i pruskim, bylem na to zezwo- 
lit. Odpowiadz 


niż mnie samego.“ 


„Imperatorową w sprawie. dyssydentów: żądała 


nazbytjwiele; a sejm ze swojej strony nazbyt mak 


zezwalał. W skutek tego wojska rosyjękie, weszły 


sytuacyi i om jeden może zawrzeć ugodę taką, ja- | pod 


we, lubo oypiczne głosy pojedynczych wyborców. | dla 


| | 
Arcybiskupa Manninga. Znów b. minister napissł 
artykuł do jednego przeglądu Church Quarterly 
Review p. t. „Italie and his Church". Muvo wielu 
błędów teologicznych, pod względem politycznym 
zdania Gladstona zasługują na uwagę; mówi on 
kbowiera, że:Francys, która była zmuszosę z pO- 
sodu wojny niemieckiej w r. 1870 opuścić Civitia 
eochia, a tem samem wydać Rzym na psstag 
Włoch, będzie jeszcze próbować poćźwigngć tron 
dziennikach, nie można wątpić, żeby zdołał jeazcze pieski siłą. Jakkolwiek dzić myśli i słowa Fran- 
finasowym uratować: Tarcyg; leor gi są pokojowe, prąd opatrzny i uczucia głęboko - 
znając charakter turecki i doświadczenia W) ad skorzenione w naród francuski, zwrócą ją korie- 
szłości nie można łudzić się co do trwałości re-|Gznie (są słową p. Gladstona) :do nowej wslki 
form, jakieby wykonał czy to p. Gladstone czy któ |4 Niemcami o supremacyg w Europie; a walka 
rykolwiek inny z fioansistów np. p. Childers:: Mo- aetatecznie roztrzygnie się na polu kweatyi pa- 
żnaby jednak wbrew doświadczeniu rozpocząć pró< piestwa. ; 
bę, gdyby tylko sułtan chciał się oddać w ręce| | Hr. Russell ma ogłosić broszurę p. t. „Cry warto 
takiego Gladstona, Childersa, Lainga lub sir Ed- |utrzymywać w Europie państwo mabomstańskie ? 
warda Watkiis, Oto są cztery nazwiska, które mo | | 
głyby wejść w grę na ministerstwo finansów tu- 


Tutejsze dzienniki codzienne i tygodniowe, zga- 
dzają się w ocenieniu nowin z Chin; nadeszłych 


publiczne w Egipcie, byłyby niebezpieczną operacya, 
bo finanse i kredyt tego kraju, doszły do octatnićj 
granicy naprężenia. 

Nie stwierdziły się dotąd pogłoski o wyjeździe 
p. Gladstona do Konstantynopola. Gdyby ten da- 
wny minister fioansów angielskich mógł rzeczywi- 
ście wykonać program i otrzymać umocowanie, jak 
to wskazywała nota ogłoszona w tych dniach: w 


Konstantynopol 15 październiks. 


Mahmud pasza odniósł zwycięstwo nad swoim 
rywalem Husein Avni paszą ministrem wojny 8 "raz 
4 nim obalił całe stronnictwo pojednawcze. Oddaw- 


większość opinii sądzi, że Chiny wcześniój 
lub późnićj, zechcą spróbować swych sił. przeciw 
du śogi i któ poja rzenia: Ar 
w ji, która w ajach jest najniepo - 
A Obiśczyków cofagó się 
janci | adwetu, ag m kopięczności, ma nadto wielki 

mir u wojska d 


powstanie a wymusić od Porty reformy admini- 


od Porty. Komisarze zażądali nowych instrukcyj 
od poselstw zagranicznych w Konstantynopolu. 

| P. Iguatiew zaprosił z tego powodu innycb człon- 
ków ciała dyplomatycznego, zgromadzili się jednak 


lko posłowie s 
Bom angielski: Sir Elliot sroka węcórih w na 
ie, utrzymując, że JTuroyi zostawić wol- 


e 


z 
uby, gdyż ta wyspa dostarczała największą część 
bodów Hiszpanii. Z tego powodu przybyło do 
jondynu kilka znakomitszych osób z Kuby, w celu 
zaproponowania wierzycielom hiszpańskim w An- 
spawy i któryby niógł zyskać ich poparcie dla 


oi nim ją ostatecznie może odebrać rząd. | 
się nadto za połączeniem linii rumelskiej z siecią 


Bośnię, gdyż ten bie- 
runek nie przedstawia takich korzyści handlowych, 
któreby mogły wynagrodzić większe koszt». im 


(Nie mówię o finansowej, spotkacie bo- 
wiem o niej sz we wszystkich dziennikach. 


„Minet (Krasicki) pisywał do Ciebie przez ciąg 
trwania sejmu“. 

List ten jak widzimy dotyka wielu bardzo wa- 
żnych kwestyj, i odsłania sposób zapatrywania 
się króla tak na kwestyę dysydentów, którym 


już do kraju. Dotąd niewiadomo mi, czy więcej 
ich przybędzie, i czy rozpoczną kroki nieprzyja- 
cielskie. Na nieszczęście królem jestem i nie mo- 
gę porzucić korony. A że prawdziwa odwaga nie 
powinna ulegać rozpaczy, więc. sobie -pówiadam ; 
Robiłem co się dało dla ocalenia Rzeczpospolitej | chciał z góry porobić małe ustępstwa, aby po- 
od największego nieszczęścia. Naród mój dzieli | tem niebyć zmuszonym: do zrobienia większych ; 
to przekonanie i zadowolni się „ wielą rzeczami |jąk na liberum weto, które chciał znieść przez u- 
przeprowadzonemi na tym sejmie. Szkoła kade- | trzymanie. większości. głosów mających decydo- 
tów i mennica są już postanowione. Dowiodłem,|wać ostatecznie w sejmach i sejmikach. I w je- 
iż od wstąpienia mego na tron darowałem pań-|dnym ;i w drugim przypadku napotkał na bez- 
stwu trzy miliony. 'Odmówiłem grubych prezen-| rozumną opozycyę; na intrygi stronnictw poro- 
tów „ofiarowanych mi przez sejm. Przekonałem, |zumiewających się skrycie z Moskalami. - Taka 
pomimo złośliwych przytyków biskupa krakow=| walka napełniła go prawdziwą rozpaczą; niepo- 
skiego*), że więcej zrobiłem dla wiary katoli- | party przez naród, musiał gdzieś szukać oparcia, 
ckiej niż on, ponieważ w ciągu sejmu napięąłem | a, raczej był zmuszony szukać go tam, gdzie czuł 
do Imperatorowy, jako niepodobna mi przychylić | zastawione sidła. 

się do jej żądań odnośnie do dysydentów,-aby ci|  Geret w zapiskach swoich powiada, że król sam > 
przypuszczeni byli do senatu i do urzędów: Na-| ognowiedział na mowę biskupa krakowskiego Soł- = 
pisałem, że biorąc to żądanie na siebie, ucho-|tyką. mówił jak Demostenes. „Gruntowność i wy- 

anek tm oczach, mego, siej > za jawnego zdraj-|mowa naszego pana, jest prawie ĉúdowna; tru- | 
cę religii i Rzeczpospolitej. Nawzajem też biskup | dno opisać jak wszyscy byli wzruszeni. Król się $ 
krakowski, w chęci AA: mi, tak wyśra-|rozchorował i niedziwię się temu, kiedy tak jest i 
bował swoje pierwsze projekta przeciw; dysy"|trapiony przez Moskali, Prusaków, Polaków i swo- 
dentom, że kiedy potem związał się. sekretnie|ją własną familię, która mu dopomagała do tro- 
z, Moskwą przeciw mej propozycyi o utrzymanie |nu, Wyglądał jak trup Oby Bóg zachował go 
większości głosów, „to „już niemógł ochłodzić „zer zdrówiu. Gdyby teraz umarł, o jakżeż byli- 
żartych gorliwców, których wprzód rozpalił swe |bygmy wszyscyfnieszczęśliwi!* Niemiec-ten'z To- | 
mi mowami ; owszem przeciwnie się stało; bo za- zdrowiej patrzał na sprawy polityczne i na 
|gorzalcy zwrócili się przeciw niemu. Publicznie |;nteres Polski, niż większa część narodu. 
robiono, mu ty kupokryzyi, „tak iż był zmu- Er — l y 

szony, aby uni niesławy, obstawać przy „Swo- | ` (Dalszy ciąg nastąpi). 


jałem im: „Dziękuję wam, lecz.po-|ieh pierwszych propozycyach tyczących -się reli- 
zwolenia niedaję, bo to, więcejby was. dotknęło, gi, a tem samem. wystawić się na zemstę tej 


m R EEEE a 


oskwy, której oddał usługi w innej sprawie. 


*) Kajetan, Sołtyk. | 
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Zbgtecznem powtarzać, że w umysłach panuje oba- 
wa o przyszłość. Nowe 
dzsją ufności u wszystki 


Kraków 23 psździernika. 
tcości w Krakowie rozesłała w 


wę, wzyw: 
języka staropolski 


między innemi 


jezyka polski 
tylko z zabytków 
wanych po wszystsie 


ludu polskiego, 


rze krajów, 
spolitej. 


Wszakże komisya, która 
zała, zamierza przedewszy 
owego wielsiego dzieła, 
row lakiego, t. 
2a Piastów i 
ame z dzieł drukowanych za 

tej przypad 
> języka. wakacaa 
iem, jak niemniej z 
mach ososiają r, 
A Z ając zamiłowanie 
stym i jego uprawie, mam zaszczyt 
w imien u Akademii Umiejętności do 
cy według wskazówek: 
niejszego, a tuszą sobie, że dzieło, 
kudziesiąt gorliwych rodaków przył 
długo będ'ia mogło być wydanem. 

"W Krakowie dnis 1 października 1875 r. 

Skobel 


przewcdniczący komisyi językowej Akademii Umiejętności, 


do zbierania materyałów do 
kieg 


Podejmujący się współpracownictwa nad tem 
o ile dokonywa tegoż rękopismu, ta- 
wy € dokładnie; mianowicie : gdzie się znaj- 
duje; jego rozmiary i objętość, rodzaj pisma i rok, 
Co się zaś tyczy dzieł 
znane, podać tylko 
kowano. 


dziełem, ma, 


kowy opisać 


jeżeli na nim wypisany. 


wiadomo, na 


dzieł 


1. O zach 


owywanie pisowni 
2.0 isywanie całych zdań, 
takiej ich zogbcl, któraby okazywała 
razu i jego rząd. 
3. W razie, 
ginalny, zdanie. 


kresu. 


zn spen dotąd = ni 


i. 


wniejsze 


m 
gę: wtedy komisya prosi o 


bardzo mało wzbu- 
rzycieli W. Porty. 


Akademia Umieję- 
tych dniach odez- 
o wspólnej pracy nad słownikiem 
ego, do osób, znanych 
nia się lingwistyką polską, W nadziei, 
kołam wezwanych znajdą się niezawodai 
gące sig przyczynić do t 
mia tę odezwę wraz z ins 
wiadomości, z prośbą, 
przystąpienia do tej pr 
zumienia, zgłosić się: Do 
demii Umiejętności w 
oya brzmi, jak następuj 
Akademia Umiejętności w Krakowie postanowiła 
żyć i wydać dokładny słownik 
czerpiąc materyał do niego nie- 
i dzieł druko- 

e i ujac. reei 
e ujętój, j " 
ożna sh osłon olani. 
atanowiących niegdyś ciało Rzeczypo- 


w tym celu zawią- 
skła, jako wstęp do 
„wydać słownik języka sta- 
głównie języka, jakim mówiono 
30 sig w ko- 
w Rejowskich. 
nie nam korzystać z zabyt- 
okresu, ogłoszonych dru- 
oh, które dotąd w rękopia- 


Wgo Pana w języku ojczy- 
zaprosić Go 
wspólnej pra- 
do pisma ni- 
do którego kil- 
oży rękę, nieza- 


ika jęsyka staro- 


pomijać niczego. Dokładny 
i zie zarazem po- 


przynajmniej 
znaczenie wy- 
gdyby się znalazł jakiś zwrot ory- 
jący na uwa- 


wypisanie vałego o- 


Co się tyczy formy zewnętrznej, tedy: 


1. Każdy pom 
kartce , tudzież iie możności tylko na jednej stro- 


4 być: 

a) U góry, w środku: jeżeli przedmiotem wypi- 
su jest część mowy odmieniająca się przez przy- 
padsi: przypadek pierwszy 1. p. W wyrazach, od- 
mienisjących się przez rodzaje: w rodzaju męzkim; 
a jeżeli słowo: tryb bezokol 

b) Wypis z autora. 

©) Nazwisko autora i 
oznaczsjąca w ręko 
wet w razie potrze 
nem: liczba, oznaczająca tom i 
kiedy także wiersz. 

d) Uwagi spółpracownika 
tuje 78 wvże) ze względu na gra 
gię. historyę języka ). c. p. 

Każdy spółpracownik zechce uwisdomić Akade. 
mię Umiejętoości, n w szczególneści komisyę ję- 
zykową o przedmiocie s 
dis należytego rozkładu pracy i dla uniknienia 


kolizyj. 


Gdyby dwu lub więcej spółpracowników objawi- 
tych samych dzieł i 
wezwie do tej pracy 
najpierwej zgłosił się do niej z takiem 
em. 


ło chęć robienia 
autorów: wtedy 


o, który 


Rada szkolna krajowa mianowała Bolesława Ko- 
tulg rzeczywistym nauczycielem gimnazyaln 


Przemyślu. 


Wiedeń 22 paźd 
Izby deputowanych w Rad 
wczorsj zaraz po posiedzeniu Izby i rozd: 


Giskrze. 


a) wydatki i doc 
panowi; b) wyz 


e) oświata — d 


być zrobiony na oso 


tytuł dzieła, oraz liczba, 
piśmie kartę, stronnicę, a na- 
by wiersz; w dziele drukowa- 
stronnicę, a nie- 


(jeżeli takowe poczy- 
matykę, etymolo- 


poszukiwań; a to 


ciernika. Wydział budżetowy 
zebrał się 
zielił refe- 
raty budżetu na r. 1876 między członków swoich. | bogi 
Misnowicie przydzielono do s 
1) Uposażenie dworu; 2) 
3) Rada państwa; 4) trybunał 
ministrów —dep. Dr Kurand 
6) Ministerstwo spraw wewnętrznych — dep. Dr 


wozdania rodział: 
cesarska; 
państwa; 5) Rada 


z zsjmowa- 
że i po za 
€ e siły, mo- 
ego dzieła, podaja Akade- 
trukoyą do publicznej 
aby ofiarnjąoy się z chęcią 
, zechcieli w celu poro- 
komisyi językowej Aka- 
Krakowie. Odezwa i instruk- 


komisyi | zruwn 


sowa — dep. Skene; podatki stałe— dep. Dr 
Klier; cło—dep. Dr Bażant; podatek kon- 
sumcyjny — dep. Wolfrum; sól — dep, Dr Du- 
najewski; tytoń — dep. Br Juzyczyński; 
taksy i należytości prawne— dep. Dz 
eider: loterya— dep. Steffens; my- 
ta i cymentowanie — dep. Pauer; budowle dyka- 
sterymlne, koleje żelazne rządowe, należytośc: skar- 
bowe i przepadłości, drukarnia rządowa, reszty z 
sprzedaży nieruchomości własnością państwa będą- 
cych —dep. Steffens; moneta — dep. Oppen- 


stemple, 
Wegsch 


heimer, 


10) Ministaretwo handlu: Zarząd centralny — 
dep. Gompesz; służba portowa i morska — dep. 


M. bar. Kübeok; dochód z poczt i telegra- 


fów — dep. Gompe sz. 


11) Ministerstwo rolnictwa: Zarząd centralny, 
tytuł 1 do 10—dep. Skene; sprawy domen i 
lasów — dep. Smarzewski; kopalnie — dep. 


Ritter. 


13) Najwyższa Izba obrachunkowa — dep. W eiss 


m Ministerstwo sprawiedliwości — dep. De- 


v. Starkenfels. 


15 


Lienbacher; 


Herba 


16) Dług państwa: A. Procenta od długu pań: 
stwa, B: umorzenie długów, O. regulacya Dunaju, 


15) Emerytuty — dep. hr. Bonda. 
Sabwencye i dotacye: A. do fanduszów kra- 
jowycb, O. do fanduszów indemnizacyjndoh — dep. 
B. zakłady ruchu — dep. Dr 


t. 


D. spłaty roczne — dep. Dr Perger. 


17) Adminiestracya długu państwa — dep, Dr 


Kaiser. 


— Przedłożenie rządowe odnoszące się do zmian 
ustawy stemplowej i o należytościach, które rząd 
wniósł przy budżecie, dąży do podniesienia stem- 
pla, który ustawą z 13 Hoa 1862 r. pozoste* | 

i podań sądowych z 12 


— Następne posiedzenie (140) Izby deputowa- 
bnej nych, odbędzie się w sobotę 23 b. m. Na porządku 
dziennym: Drugi odczyt przedłożenia rządowego o 
projekcie ustawy o rybołostwie na wodach Śród- 
ziemnych; ewentualnie drugi odczyt projektu usta- 


Ca sprawozdawcą wybrany dep. Dr Bre- 
tel. 


wy o reorganizacyi żandarmeryi. 


— Budapesti Kózleny dziennik urzędowy wę- 
mierski, ogłasza dwa pisma cesarskie właaucręczne 
W jednem z nich uwalnia NPan bar; Wenkkei- 
ma z posady prezesa gabinetu węgierakiegn i u- 
znając jego zasługi nadaje mu wielsą wstęgą or- 
deru św. Stefaua; w drugiem mianuje Kolomans 
Tiszę prezesem gabinetu węgierskiego i zatwier- 
dza wszystkich członków gabinetu na ich dotych- 


czasowych posadach. 


Fundacya Drohowyżka Br. Stanisława Skarbka, 


Akt ten spisany być musiał po niemiecku, albo- 
wiem potrzebował do swej prawomocności saukoyi 
cesarskiej. Jakoż uzyskał ją 27 stycznia 1844 r., 
a dokument odnośny wpisany został do tabuli ga- 


(Dokończenie). 


licyjskiej lib. instr. 581 pag. 179. 


Dodatkowo do zapisauych powyższym aktem na 
rzecz fundacyi swojej dóbr, zapisał jeszcze hr. Skar- 
bek w d. 20 lipca 1846 r. dobra Klimiec, Smorza 
górna i Smorza dolpa w obwodzie stryjskim. oraz 
dobra Oastałowice, w powiecie brzeżańskim. W do- 
datkowym tym akcie o tyle zmieri? pierwotny «swój 
zapis, że dotacyę dla kuratora podniósł z 6000 
k. na 8000 zł. m. k. i dobra Ostałowice 
przeznaczył także na tymczasowe umieszczenie u- 
Zresztą wszystkie przepisy z pierwotnego 
zapisu rozciągnął także do dóbr dodatkowo zapisa- 

h 


zł. m. 
ch. 


ayoh. 


Lecz ngiirig koniso. Hr. pra 
nab: niej na lioytaoyi sądowej do y 
daka Ph seira ke bianchi samborski ar 
| sał je tąkże na rzecz zrobionej przez siebie fanda- 

T) Ministerstwo obrony krajowój — dep. Dr Fr. oyi 
01 an: i die 

8) Ministerstwo wyznań i oświaty, mianowicie: 
centralne — dep. Dr Sup- 
— dep. Dr Rodlerowi; 
. De E. Suessowi. 

9) Ministerstwo skarbu. Administracya skarbo- 
wa— dep. Dr Dumba ; ogólna sadministracys ka- 


ry z przy 


/OZAS s Niedzieli 24 Października 1875. 


watającego przyłączam, jak gdyby te dobra począ- 
tkowym aktem tejże fandacyi z d. 1 sierpnia 1843 
r. lab dodatkową deklaracyą z d. 20. lipca 1846 
zeznacą objęte były.“ 

Tego samego dnia, co drugi akt dodatkowy, na- 
pisał był br. Stanisław Skarbek testament, w któ. 
rym pisze: „Reszty majątku mego utiwersalnym 
sukoesorem mianuję Instytut ubogich i sierot prze- 
zemnie fandowany. Dla każdorazowego kuratora 
fandacyi mojej potwierdzam naznaczoną roczną 
płacę po 8000 zł. m. k. od dnia śmierci mojej 
płynąć mającą.“ Następnie stosownie do Art. 22 
aktu fundsoyi, robi legata dla różnych osób, a w 
końcu mianuje Dra medycyny Adama Barucha 
R:sppaporta y aren Iastytutu Drohowyzkiego. 


Statuta 


Instytutu ubogich i sierót, założonego przez 
hr. Stanisława Skarbka aktem z d. 1 sierpnia 
1843 r. 

Rozdział I. 

Przepisy ogólne. 

$ 1. Zakład jest iastytatom dobroczynnym, prze- 
aasozonym dla Galioyi, i z tego powodu tylko dla 
Galicyan przystępnym. Rozumieć przez to należy 
nie tylko w Ga iyi. urodzonych, lecz także każde- 
go, kto w tej prowinoyi stałą ma siedzibę. 

$ 2. Wazyatkie stany Galicyan, wyznsjące reli- 
gig ohrzeńściańzką, mają równe prawa pod wzglę- 
dem przyjęcia do Zakładu według niżej zamie- 
szczonych przepisów tych statutów, ale wszyscy 


przyjęci do Iastytutu, muszą się stosować do prze- | 


pisów w Zakładzie rg 

8 3. Kto mniema, iż według niżej określić się 
mających zasad ma prawo przyjętym być do Za- 
kłądu lab umieścić tam sieroty, winien podanie 
swe opatrzone potrzebnemi dowodami wnieść albo 
pisemnie do dyrekcyi Zakłada, albo ustnie w kan- 
neleryj Tastytatu. Podania przedłożone zostaną 
ladzie zawindowczej. 

$ 4. Aby Zakład mógł skutecznie działać dla 
wszystkich sfar w Galicyi, ułoży dyrekcya co sześć 
miesięcy wykazy miejsc opróżnionych w Zakładzie 
i poda je do wiadomości wszystkim konsystorzom 
i urzędom obwodowym, a za ich pośredoictwem 
wszystkim parafiom i dominiom. 

$ 5. Kto z powodu odległości swego miejsca 
pobytu od Zakładu nie może się bezpośrednio u- 
dać do niego z prośbą o przyjęcie, winien ją wnieść 
do swej władzy przełożonej, która zresztą jako 
władza pupilarna obowiązaną jest starać się o to, 
aby sieroty w jej obwodzie bez środków do życia 
będące, pomieszczone zostały w Zakładsie. : 

$ 6. Wys. władza krajcwa zechce wszystkim 
włądzosa miejscowym poleció, aby zestawiały 00 
pół roku własne wykazy osób, zgłaszających się o 
przyjęcie do Zakładu, według formularzy sobie na: 
desłanych, których . rubryki sumiennie wypełnią i 
włąsnemi uwagami i wnioskami zaopatrzone, urzę- 
dom obwodowym, a te dyrekcyi Inatjtutu prześlą. 

$ 7. Z tych wykazów Rada zawiadowcza dokona 
wyboru osób, które mają być przyjęte do Zakładu, 
a o wyborze zawiadomi włąściwą władzę miejsco- 
wą. Przy wyborze należy mieć wzgląd na to, aby 
wszystkie części Głalicyi o ile możności, równo ko- 

8 Fo ie nia piekę rząd 

4 8. Fundator na oj o u, 
na ducha dobróczynnago władz miejscowych i wszy- 
stkich przyjaciół ludzkośsi, iż dostawienie przyję- 
tych do Zakładu osób odbywać się będzie bez 
kosztów. 

8 9. Osoba przyjęta do Zakładu winna się wy- 


kazać oprócz kartą przyjgcia, także: świadectwami, |” 


które służyły do wypełnienia rubryk wykazu, a za- 
razem do uzasadnienia je jęcia. 

$ 10. Gdyby się z porównania świadectw zwy- 
kazom’ pokazało, że pierweże z drugim się nie 
zgadzają, natenczas wybrany NA podstawie takiego 
wykazu, odesłany zostanie zy miejscowej wła- 
ściwej na jej koszt. 

$ 11. Układając te wykazy władze miejscowe 
winny uwzględniać istotnie naglącą potrzebę osób 
starających się o przyjącie, aby „nis dopomagać 
niedbalstwa rodziców lub prawnie obowiązanych 
opiekunów w utrzymaniu dzieci nie mających środ- 
ków do życia i aby nie uprzedzać dobroczynuej 
ehęci ladności miejscowej. 

Rozdział IL 

Przyjmowanie ubogich. - 

$ 12. Ubogimi, którzy mogą być przyjęci: do 
Zatładu, są pami nie mejące środków utrzyma- 
aia, nie mogąca z powoda wieku lub kalectwa 
woale nio, albo w zwykłych stosunkach ludzkich 
tyle zarobić, aby sobie zapewnić byt konieczny. 

$ 13. Wiek, który już sam przez się uprawnia 


życia u mężczyzn, a 55 u kobiet. 


dolegliwościami, nis będą przyjmowane do Za- 
kładu. 

$ 15. Osoby z przemijającemi chorobami przy- 
leczone będą w szpitala Zakładowym. Te zaś, któ- 


ną dolegliw>ścią chrotżną, w poprzedn m yara- 
Dohowyżkiego. 


święcić się mogli najlżejszym zajęciom ja 
gończóch i t. p. albo też pasłoga w Iastytucie. 


zyjąć się mających stwierdzone być musi świs- 
ectwem władzy miejscowej i proboszcza. 


rej braku 


nie, iż osobą ubo 
wiek w $ 13 przepisany. 
Rozdział M. 
Przyjmowanie. Sierót. 


Zawładu, są przedewszystkiem dzieci ubogie, z pra- 


skończonego dziesiąteg 

$ 20. Sieroty mające być przyjęte do 
ich utrzymanie, ani też krawnych, którzyby byl: 
nie je utrzymywać, 


liczności ułożone "być ms, 
gich w $$ 17 i 18 przepisńty. 


do przyjęcia do Zakładu, jest skończony rok 60 


$ 14. Osoby dotknięte chorobą ciężką, slbo chro- 
nicznemi, ciągłej opieki lekarskiej wymagającemi 


jęte do Zakładu, lub te, która tam zachorowały, 
re zapadrą * chor: bę ciężFą lub dotkrięta zosta- 


grafie wsvomniavą, pomieszozane zostaną w pa- 
wazachaym szpitali lwowskim na koszt Iastytutu 


$ 16. Ubodzy mający być przyjętemi do Zakła- 
du, muszą o tyla zdolnymi być do pravy, ET aii 
: sku- 


banie wełny, przędzenie, darcie pierza, robienie 


$ 17. Ubóstwo lub niezdolność do pracy osób 


$,19. Wiek atwierdzory być ms metrykę, w któ- 
'aku proszący wtedy tylko może być przyję- 
tym, jeżeli Radu zawiadowczn nabędzie przekona- 
przekroczyła już widocznie 


$.19. Sięrotami, które mogą być przyjętemi do 
wego lub nieprawego łożs; niemające ojca i matki, 
a mianowicie chłopcy od zaczętego niódmeg> aż do 
9, dziewczęta od raczętego 
szóstego aż do skończonego ósmego roku Zola. 

i akładu 
nia mOgĄ posiadać majątku, któryby wystarczął na 


prawnie obowiązani do ich utrzymania i byli w sta- 


$ 22. Jakkolwiek rakład przeznaczony jest dla 
sierót w najśniślejszem tego słowa znaczeniu, atoli 
w braku tysbże wolio jest przyjmować do zakła- 
du dzieci takich rodz ców, o których Rada Zawia- 
dowcza nabędzie przekonania, że najzupełniej nie 
są w stanie dzieci swych utrzymyweć. 


Rozdział IV. 
Wychowanie Sierót. 


$ 23. Siesuty przyjęte do Zakładu będą tam 
utrzymywane, oraz uszyć cię będą religii, czytania 
pisania i rachunków w języku polskim i niemie- 
okim i przydzielone zostaną do rzemiosła odpo- 
wiadsjącego ich zdolnościom. 

$ 24. Czytać i pisać uczyć będą nauczyciele Za- 
sładu według metody łatwej, popularnej, a rachun- 
w: tak, jak jest przepisanem dla szkół normal- 
nych. 
$ 25. Dla chłopców w Zakładaie pomieszczo- 
nych mieszkać tam będą prócz nauczycieli maj- 
strowie rozmaitych potrzebnych i pożytecznych rze- 
miosł i rękodzieł, którzy nauczać będą chłopców 
przydzielonych sobie przez dyrekcyę Zakładu w 
swoich rzemiosłach i rękodziełach. 

$ 26. Na naukę tę, z uwzględnieniem wieku 
sierót i czasu potrzebnego na naukę innych przed- 
miotów, przezosczone będą godziny przed i popo- 
ładoiowe, w których etosownie do rzemiosła, albo 
chłopsy udadzą się do majstra, do jego warsztatu, 
albo majster przyjdzie do zakładu i uczyć będzie 
chłopców swego rzemiosła w oddziale na to prze- 
znączonym. 

$ 27. Narzędzi do rozmaitych rzemiosł potrze- 
bnych i materyału obrobić się mającego, dostar- 
oczać będzie dyrekcya i w miarę potrzeby udzielać 
majstrom. 

$ 28. Zarząd instytutu postara się, aby chłopcy 
zdawszy egzamin z rzsmioła, którego się uczyli, 
zostali wyzwoleni i jako ozelsdoioy odbyli wędrów- 
kę, na co im udzieloną zostanie stosowna zaliczka. 

$ 29. Dla dziewcząt ustanowiore zostaną w Za- 
kładzie nauczycielki, które uczyć je będą czytać, 
pisać i rachować, dalej szyć, prząćć, tkać i goto 
wać, jak niemniej innych różnych robót ręcznych, 
będą je wychowywały na kucharki, zręczne slużące 
i dobre gospodyni". 

§ 30. Sieroty, które nie zactosują się də. prze- 
pisów Zakładu, a środkami karności domowej, ja- 
kiemi zakład rozporządza, nie będzie je możra dr 
porządku przyprowadzić, będą z zakładu wykluczo- 
ne-i do władzy swej miejscowej odstawione. 

8 31. Sieroty, które się w ten sposób wykeztał- 
cą, iż będą mogły same się utczymać, opuszczą 
Zakład z odpowiedniemi świadectwami swego uzdol- 
zdolnienia i sweg» prowadzenia się w Zakładzie. 

82. Sieroty, które w czasie pobytu swego w 
Zakładzie, zachowywały się dobrze, otrzymają o- 
puszczając takowy stosownie do fandaszów Zakła- 
du, oprócz uposzżenia odpowiedniego ich uzdolnie- 
niu, także zaliczkę pieniężcą dla rozpoczęcia swe- 
go gospodarstwa. - ` 

Rozdział V. 

: Kierownictwo Zakładu. 

$.33. Akt fandacyjny zawiera główne zasady, 
według których Zakłsd będzie prowadzony; prócz 
tego dla każdego oddziału i dla każdego urzędni 
ka wydaną zostanie inetrukcya, która obowiązywać 
będzie po zatwierdzeniu przez Wys. rząd. 


Lwów 1 sierpnia 1843. 
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Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kraków 23 października. W Akademii Umie- 
jętności odbyło sig wczoraj pod przewodnictwem prof. 
Dr Estreichera posiedzenie Komisyi bibliograficznej 
Członkowie Komisyi' zdali dprawę z prac, jakich się 
podjęli około repertorium artykułów w czasopismach pol- 


skich zawartych. Następnie przewodniczący zawiadomił 


Komisyg, że sekcya  literacko-filologiczna, stosownie do 
życzenia Komisyi na ostatniem posiedzeniu objawionego, 
została już utworżóną, jakoteż, że kwotę z fanduszów 
zebranych przez Dr Nowakowskiego, około 200 złr. 
wynoszącą, przeznaczył na spisanie repertorium biblio- 
graficznego według materyj z wieku 17 i 18, i że ma- 
jąca się wydać Bibliografia z tych dwóch wieków obej- 
mować będzie trzy działy: według materyj, według po- 
rządku chronologicznego i według porządku alfabety= 
oznego nazwisk autorów. W końcu prof. Bzujski 
podał do wiadomości Komisyi swój projekt, jakby można 
wydawnictwo rzadkości bibliograficznych i zabytków ję: 
zykowych, z uwagi na szczupłość fandnszów : Akademii, 
w najtańszy sposób prowadzić. Komisya uchwaliła po- 
parcie tego projektu u zarządu Akademii. 

— Jutro o godzinie 1lej przed południem ma być 
wręczony dyrektorowi szkoły sztuk pięknych p. Janowi 
Młatejce medal wybity na cześć jego za staraniem 
wielbicieli dzieł jego. 

— D. 17 b. m. odbyło się w Czytelni Akademickiej 
w Krakowie walne zebranie w obećności kuratora Czy- 
telni, prof. Dra Hayzmana. Po wysłuchaniu spra- 
wozdania z ubiegłego półrocza, które dziś nam zostało 
udzielonem, przystąpiono do wyboru nowego wydziału 
na półrocze zimowe 1875/6. Wybrani zostali: pp. Śli- 
wiński Michał, przewodiiczącym; Boroński Le- 
sław, zastępcą; Dworski Tadeusz, podskarbim ; Men- 
delsburg Leon, sekretarzem. Członkami Wydziału: 
pp. Ebers, Głloziński, Fierich, Liwery, Korczyński, Ku- 
łakowski, Morawski, Proń, Raszke, Sękowski, Szymkie- 
wicz, Walczyński, Waszko i Wielnch. 


— Na cmentarzu naszym pomnik poety Edmunda 


Wasilewskiego jest uszkodzonym. Sądzimy, że 
dość o tem nadmienić, aby się zsjęto jego naprawą, 


niewielkich wymagającą kosztów. Należałoby jednak od- 


dać ten pomnik pod opiekę publiczną jakiej instytucyi. 


— W powrocie z Persyi przybyli do Krakowa wczo- 


raj: Aleks. Mellinet, poseł francuski w Teheranie i 
Adolf Rivadeneyra konsul hiszpański. 


— Dzisiaj w południe 5-letni syn Szyi Ehrlichą 
kramarza, wypadł oknem z drugiego piętra na podwó- 


rze w domu pod L. 10/11 na Stradomiu. Lekarz Dr. 


Drobner, który dziecko potłuczone opatrzył, nie mógł 


jeszcze zapewnić o utrzymaniu go przy życiu. Okno 
było przymkniętem ale nie zasuniętem, a dziecko ba- 
wiło się siedząc oparte o okno. 

— Gabinet archeologiczny Uniwersytetu Jagielloń- 
skiego otrzymał od p. Jana Podegimskiego młot ka- 
mienny, znaleziony w Dowołgowiczach pod Kownem; 
p. Józef Łakociński oddał 7 kul kamiennych znslezio- 
nych w Krakowie przy braniu fandamentów na szkołę, 
obok kościoła Św. Scholastyki. 

— Na wystawę Towarzystwa Sztuk pięknych, nadejść 
ma ze Liwówa wkrótce obraz p. Andrzeja Grabowskiego, 
przedstawiający artystkę teatru tutejszego p. Hoffmano- 
wą; dla wykończenia bowiem, zabrał go artysta do 
Lwowa. Jak sam pisze, jest z niego zadowolony. Przed- 
stawia on p. Hoffmanową w postawie stojącej przy sto- 
liku z r$ką opartą na książce. W głębi popiersie: Bło- 
wackiego, a przed nie: rzucony wieniec z kwiatów, 


nie jakim wieńczą posągi poetom, lecz jaki rzuceją ar- 
tystkom na scenę. Widocznie, że artystka oddała go 
temu, od którego wzięła natchnienie. 


— Wozoraj wróciła znów ciepła jesień do nas; a ln- 


bo nie mieliśmy jeszcze prawdziwego Śniegu, wszelako 
przez kiika dni było powietrze wilgotne i oziębione 
a nawet rzadki Śnieg pruszył, lubo nie zabielił dachów. 
Tymczasem w Warszawie padał śnieg 17go i 19go, 
w Króleweu 18go b. m., w Poznaniu był obfity śnieg 
20go a w Berlinie także obfity d. 21go. 


— Józef Waszek z Łobzowa naładował na jedno» 


konny wózek 33 wiader piwa i okładał szkapę wespół z 
właścicielem jej Sebastyanem Maziakiem. Obu ich pocig- 
gnięto do odpowiedzialności za dręczenie zwierząt. 


— Wyrobnica Jadwiga Żakowna aresztowaną została 


za podejrzenie kradzieży towarów sklepowych, które 
sprzedała Agnieszce Paciukowej, kramarce, 


— Donoszą nam z Brzostka, że d. 21go bm. umarł 


tam. Maryan Nałęcz Mysłowski poczmistrz, porucznik 
obrony krajowej i fankcyonaryusz prokuratoryi « sądowej 
przy sądzie powiatowym. Był on dawniej burmistrzem 
i za jego staraniem stanął ratusz a szkoła ludowa roż- 
szerzona, przeszła następnie na etat krajowy. 


— Z powodu wzmianki naszej (Osas Nr 140) o 


obchodzie Ariosta w Ferrarze, dochodzi nas następujące 
pismo: 


Niech mi wolno będzie udzielić Szan. Redakcyi spro- 


stowanie co do przekładu „Orlanda szalonego*: Piotr 
Kochanowski nie dokonał życia przy przekładzie dwudzie- 
stej-piątej pieśni, bo oprócz dwóch tomów tego przekła- 
du, taką ilość zawierających, a wydanych przez Jacka 


Przybylskiego, posiadam w swoich zbiorach resztę 


przecładn Kochanowskiego, snać powyższemu . wydawcy 
nieznaną, i takowa (według Encyklopedyi Platera) ma zię 
także w rękopiśmie znajdować w bibliotece Cieszyńskiej 
i Ordynatów Zamoyskich w Warszawie. i 


Myszkowice pod Mikulińcami dnia 22 paźdz. 
Wiktor „Baworowski. 
— Błażowa 21 października. 
(K) W naszym górskim zakątku śród jednostajnego 
i jałowego w wypadki ważniejsze życia, podać musimy 


do wiadomości, że d. 14 września uroczyście poświęćć- 


ną została przez miejscowego plebana nowo zbudowana 


szkoła ludowa w Białce; a d. 21 października podobny 
obrzęd odprawił się w Kąkolówce. W jednej i drugiej 


wsi koszta budowy sięgają 900 złr., na które gmi 


iny 
dostały zapomogi z funduszów krajowych po 300 sir. 


resztę pokryły gminy, a hr, Ostrowska z Bachórza, prócz 
przypadającej repartycyi, hojnie wsparła darowizną po 
100 złr.; według możności przyczynił się także miej- 
scowy proboszcz, który nadto na założenie czytelni |n- ` 


dowej darował po 15 książek dla każdej szkółki ipo 


jednym obrazie; gorliwie też zajmował się sprawą szkóły 
rządca dóbr, tudzież włościanie przewodniczący, Rad. 
szkolnych miejscowych. Starosta hr. Badeni, acz po 
wstające szkółki wiele mu. zawdzięczają, nie może je- 
dnak obsadzić ich jakby należało, uzdolnionymi a wzo- 
rowymi nanczycielami, 8 to dla wielkiego ich brąku. 
Hr. Ostrowska obdarowała nadto obiedwie szkoły kilko= 
ma sągami drzewa opałowego. EEG la inb 
—'W nocy d; 19 b. m, aresztowano w Gnieźnie bi» 
skupa koadjatora X. Cybichowskiego i umiegzczono , 
w tamecznem więzienin, aby odsiedział 9 miesięcy, na 
które skazany został za Święcenie olejów Świętych 
w Wielki Czwartek, a d. 20 bm. w nocy' wywieziono 
Z Poznania do Koźmina kanoniką X. Kurowskiego, ' 
skazanego na dwa lata więzienia za pełnienie obowiąg- 
ków delegata apostolskiego. Pod rządem pruskim wi 
teraz w nocy; zapewne nauczono się tego od Roki 
— Wydział Towarzystwa Tatrzańskiego otrzymał 
w darze od X. 8. Witwickiego z Żabiego (w Kołońyj. 
skiem) przesyłkę rododendronów (róż alpejsk:ch) celem TOZ- 
sadzenia ich w Tatrach. Wdzięczna ta į, bardzo. pięknię 
kwituąca roślina z ciemnozielonemi listkami, podobnemi 


do mirtu, jest w naszych górach bardzo rzadką, W ro- 
czniku Towarzystwa karpackiego Z W. r. wspomina 


O. Ambroży, “Reformat i zamiłowany botaniky- iż tylko: I 


dwa egzęmplarze zualszł na najwyższym szozycię. Gię+ 


wontu. s 
— Prawdńiwa nauką nie zna, a przynajmniej nie . 
powinna znać politycznej namiętności, o co jednak w dzi- 


siejszych czasach szozególniej u Niemców w obec nás 


bardzo trudno. Dla tego z przyjemnością zapisujemy na: 


tem miejscu objaw poczncia oddania słuszności „komu 
się należy. Czasopismo Globus podaje w ostatnim. Nrze ą 


zejmujący Artykuł p. Albina Kohna o wykopaliskach 

w Wielkopolsce i kilku wsiach okolicznych Płocka. Na 

podstawie badań archeologicznych wykonanych '/ pirzęz 

pp. H: Feldmanowskiego, Podczaszyńskiego i W. Praj- 
borowskiego. a umieszczonych „po ozęści w dziele: „Wia»., 
domości archeologiczne“ (Warszawa 1875), wykaznje 
dowodnie autor, że pod względem archeologicznym z cza- _ 
sów przedhietorycznych nie należy lekceważyć wscho- 
dniej Europy, której muzea i zbiory zawierają niektóre 
bardzo rzadkie- okazy- cennych wykopalisk. Autor: wy- 
chwala bardzo archeologiczne muzea w Wilnie,: Warsza- 
wie i Poznaniu, o Krakowie jednak zupełnie zami]cza; 
domyślać się zatem trzeba, że o istnieniu naszego hoga- 
tego zbioru archeologicznego nic nie wie, 

Teatr. |Dziś w sobotę dnia 23 października, po 
raz pierwszy, komedya w trzech aktach Józefa Bliziń- 
skiego: Przezorna Mama. Między aktami odegra 
orkiestra pnłku ks. Ruprechta: I. „Fantazya z opery 
Lohengrin“: Wagnera; IL. „Reverie“: ` Vienxtempi'a,— 
Jutro w niedzielę dnia 24 października, komiczna opera 
w 3 aktach, słowa pp. Cłairville, Siraudan i Kóniug; 
muzyka M. Ch. Lecorqa: Córka pani Angot — Po- 
czątek o godzinie 76j, 

-— Wystawa nieustasjąca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pigauych w biskupim pałacu przy niicy Franciszkańskiej, 
otwarta oodziannie od godziny 11ej do 4ej prócz ponie- 
driałku. Wstęp w niedzielg 15 cantów, w dni powsza- 
dnie 30 centów, 

— Pria 22 października częściowa pogoda; termometr ` 
od 2:4 doszedł do 9'8 R. Barometr: szybko opade; d. 23 
października o godzinie Gej rano stan jego był 32595, 
termomatra 5:4 R. Wiatr północno-wschodni. 

~- W niedzielę dnia 24 października: Śgo Jana Kan- 
tego i Śgo Rafała archanioła; w poniedziałek dnią 25 
października: Śgo Kryspina i Śgo Kryspiniana. 

CEP p E ERN 
Wykas zmarłych w Krakowie Mar 
od dnia 16go do 22 października. 

Hrapls Józef, wyrobnik lat 30 ną dur z zapaleniem 
płuc; Rybicka Marganna, Wdowa ną opiece Sióstr nbo- 
gich lat 72, na uwiąd Starczy; Fntro Jadwiga. b, wy- 
robnica, wdowa na opiece Tow. Dobrocz. lat 63, na 
zapal. płuc; Kumorowska Marya, szwaczka lat 38, na 
gruźlicę płuc; Tatarczyk Ignacy, wyrobnik lat 50, BA 
suchoty płucne; Baran Maryanna, żona wyrobn. stoląc- 
skiego lat 42, na niedomykalność zastawki serca; Mę- 
kowicz Filipina, szwaczka lat 45, na suchoty płno; A- / 
rendaż Zofia, wyrobnica lat 63, na gruźlicę płuc; Ża- 
lazko Zuzanna, żona murarza lat 40 na zapalenie płuc; 
Jasiński Piotr, służący lat 50, na niedomykalność za- 
stawek serca; Aller Wincencys, zakonnica Dominikanka 
lat 60, na gruźlicą błon mózgowych; Trembecka Fran- 
ciszka, wdowa przy rodzinie lat 71, na rozedmę płac ` 
Z puchliną; Cyrek Katarzyna, wyrobnica lat 63, na 
dysenteryg ; Bielczyk Jan, krawiec lat 75, na miażdżycy ' 


tętnic; Mazurkiewicz Wacław, profesor szkoły realnej, 
BR gruźlicę płuc; Straczyński Józef, Dr filoz., kustosz 
biblioteki Jagiellońskiej lat 47, na suchoty płuc; Ban- 
det Gitla, «córka introligatora lat 10, na rany opaźeli- 
nowe od kamfiny;  Bleder Lea, tandeciarka lat 72, na 
zapalenie płuc i osierdzia, 

i Oprócz tego dzieci do lat 5cin zmarło 15, mianowi- 
cie na‘ y 2, na zapalenie płac 2, na zapalenie 


jelit 3, na niezdolność do życia 4, na płonicg 1, Causa 
mortis ignota 1, na szczękościsk 1, na dławiec 1. 


Kraków 23g0 października. 


W przyszłym tygodnin odbędą się przed tutejszym 
sądem karnym następujące rozprawy ostateczne : 
„ W poniedziałek d. 25 października: Chaima, Sary 
i Joachima Mondscheinów o oszustwo i kradzież; Jana 
Wodarczyka o przeniewierzenie. We wtorek d. 26 b.m.: 
Szczepana Gaja i Eliasza Wasserberga o ciężkie uszko- 
dzenie ciała; Tomasza Kosonia i 4 wspólników o ciężkie 
uszkodzenie ciała. We środę d. 27 b. m.: Karola Opaw- 
skiego i Wiktora Ryczki o kradzież; Macieja Wójcika 
© oszustwo; Marcina Musiała o kradzież; Tomasza Bie- 
gonia i Jana Duraja o kradzież. ' We czwartek d. 28 b:m.: 
Henryka Fleszyńskiego o kradzież; Dawida @rossa o prze- 
niewierzenie; Jakóba Zająca o gwałt publiczny; Józefa 
Przeklasy o kradzież. W piąick d. 29 b. m.: Tomasza 
Gürtlera; o oszustwo (przed sądem przysięgłych); Ewy i 
Salomei Wetstein'o osznstwo; Józefa Cioronia o kradzież; 
Katarzyny Gregorczyk o oszustwo; Tekli Krzywackiej 
o kradzież. HP sobotę d. 30 b. m.: Sebastyana i Wa- 
wrzyńca Miskowiczów c ciężkie uszkodzenie ciała; Jana 
Korzóniaka o kradzież. 


Lwów 23 października, 


Sprawa Rusieckiego i Nizinieckiego o oszustwo. 
(Dokończenie). 


Wozorśj wieczór o godzinie 10ej zapadł wreszcie wy. 
rok przysięgłych w tej sprawie, w skutek którego oby- 
dwoch oskarżonych od winy uwolniono. — Pytań ogó- 
łem =. wiono przysięgłym dwanaście, z których pięć 
odnosił. ę do faktu wyrugowania Rosenthala, dwa do 
faktu m, . parowego, dwa do faktu sprzedaży zboża 
p. Domo /, jedno do sfałszowania podpisu na pełno- 
mocnictwie, jedno do sfałszowania żyra na wekslu, a 
jedúo do sprzeniewierzenia pszenicy zegrabionej. 

Na pytanie, czy Rusiecki awizvjąc sam siebie z dzier. 
żawy, działał na szkodę Rosenthala i czy wyrządził mn 

m szkodę, odpowiedzieli przysięgli 5 głosami tak, 

głosami nie. Na to samo pytanie względem Nizi- 
nieckiego odpowiedzie i przysięgli w tym samym sto- 
sunku głosów. 

Na pytanie, czy dzierżawcy skrzywdzili Rosenthala, 
wziąwszy od niego drugą ratę w kwocie 1,000 zł., od- 
powiedzieli przysięgli co do Rusieckiego 4 głosami ta k, 
8 głosami nie — co do Nizinieckiego 5 głosami tak, 
siedmiu nie. 

Na pytanie, podobne względem Nizinieckiego, odno- 
szące się do trzeciej raty 1,000 zł., już po zrzeczeniu 
się praw dzierżawnych pobranej, odpowiedziało pięciu 
tak, siedmiu nie. 

Na pytanie, czy dzierżawcy skrzywdzili Schumanna, 
nie wypłaciwszy mu i nie zabezpieczywszy jego nale- 
żytości 2,000 złr. za ustawienie młyna parowego, od: 
powiedzieli przysięgli co do Rusieckiego trzema głosami 
ny 9 nie; co do Nizinieckiego 4 głosami tak, 

nie, i 

Na pytanie, czy Rusiecki działał na szkodę Domsa, 
sprzedsjąc mu pszenicę już po zrzeczeniu sig dzierzawy, 
odpowiedziało trzech tak, dziewięciu nie; — na to 
samo pytanie względem Nizinieckiego połowa tak, po- 
łowa: nie. 

Reszta pytań odnosiła się tylko do Rusieckiego. Na 
pytanie czy. Rusiecki sprzedawazy Falkowi na mocy 

owanego pełnomocnictwa rzepaku naraził go a weglę- 

s hr. Atarzeńską ną szkodę 2500 złr. odpowiedzieli 
przysięgli 3 głosami tak, 9 głosami nie. 

a pytanie, czy Rusiecki podrobił żyro hr. Starzeń- 
skiej, odpowiedzieli przysięgli 4 głosami tak, 8 gło- 
sami nie; wreszcie 

ña ostatnie pytanie, czy Rusiecki nieprawnie sprze- 
dał zagrabioną przez Schumanna pszenicę, odpowiedzieli 
przysięgli 2 głosami tak, 10 głosami nie. 

nał orzekając w skutek tego werdyktu, że oskar- 
żeni uwolnieni są od winy, odesłał strony interesowan? 
na drogę prawa cywilnego. 

Zastępca prokuratora zgłosił zażalenie nieważności, 
w skutek czego oskarżonych nie wypuszczono na wolność. 
Cała rozprawa trwała dni siedmnaścię. 


Wiedeń 22 października. 


Dwięziony przed półrokiem w Białej, jako posądzony 
o zbrodnię morderstwa dokonanego na właścicielach kar- 
czmy na Szańcach tureckich w Wiedniu, Józef Jaroń- 
ski, kelner, rodem z Bochni, wypuszczony został na 
wolność przed kilkunastu dniami. Pokazało się bowiem, 
iż Jaroński w dniu dokonanego morderstwa, o które go 
podejrzywano, nie był wcale w Wiednia i alibi swoje 


Ustawa nie zastrzega żadnego dla nie- 
winnie uwięzionych, choćby więzienie trwało nawet dła: 
żej niż pół roku. To też i Jarońskiemu dano tylko na 
drogę do kraju 25 złr. Jedyną jeszcze drogą uzyskania 
jakiegokolwiek wynagrodzenia jest droga łaski do Cesa- 
rza. Jaroński uzyskał takie posłuchanie, które mu nazna- 
czone na 25 b. m. 

Dotychczas policya wiedeńska nadaremnie szuka spraw- 
ców morderstwa, w swoim czasie bardzo głośnego. 


TAEAE POST RERS E E 
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Gwespodarstwo, przemysł i bandel. 


iPesmt 21go października. (Targ sbożowy). 

Chęć kupna pszenicy i wystawienie na sprzedaż dobre. 
Obrót 30,000 mierzyc, ceny stałe. Żyta, jęczmienia i 
owsa tak samo ceny Stałe. 

Płacono za pszenicę na 81 funtów po 4'45 do 4:65, 
na 87 funtów po 5'30 do 5'35 za 100 funt. cłowych; 
żyto po 3'15 do 3'25 za 80 f; jęczmień po 2*65 do 
3°15 za 70 funt.; owies po 2'17 do 2:20 za 50 f., ku- 
kurudzę po 2'60 do 2'80 za 85 f., proso po 2'10 do 
2:20 za 85 f., olej po 22:50 złr., spirytus po 36:50 złr. 

Wroclaw 21g0 października. 

Płacono za pszenicę w miejscu na 200 funtów cłowych 
po 21:80 mark; żyto na 200 f. cł. po 17— m.; owies 
na 200 f. cł. po 17:60; rzepak na 200 f. brutto po 
28:50 mark; olej po 64— m.; spirytus na 100 Trall. 
w miejscu po 44'70 mark, na listopad i grudzień po 
46-— mark. 


Bochnia 21 października. Pszenica 4°45, żyto 3:70, 

jęczmień 3°25, owies 2—, groch 5:50, bób 4—, 
ziemniaki 1-—, siano 1:40, konicz 1°50, słoma 1—, 
funt masła —'50. 

Rzeszów 21 października, Pszenica 4'25, żyto 3:25, 
jęczmień 3—, owies 2*—, groch 5*50, fasola 5°50, 
siano 1*50, słoma. 1°20, drzewo twarde 12*—, mięk- 
kie 7:50, funt mięsa —.20. 

Biała 21 października. Pszenica 5—, żyto 3°50, ję- 
czmień 2:65, owies 2*10, kukurudza 5*—, groch 6.—, 
bób 5*20, soczewica 9*—, proso 7*—, tatarka 4—, 
ziemniaki 1:20, siano 1°80, konicz 2*—, słoma 1:60, 
dr, wo twarde 9'—, miękie 6°50, koniczyna 26—, 
funt mięsa 25*/ą- 


ft 
Przyjechali do Krakowa od 22 do 2390 października. 

HOTEL POLLERA: Wincenty Lasko z Rzępic, Ro- 
maszkanowa ze Lwowa, D. Dymaszek z Wiednia, Se- 
ligmann ze Stuttgartu, Franciszek Bronczek z Pragi, 
G. Bichter z Kołow, Seweryn Porosielski z Kongresówki, 
Oskar Bobrowicz z Wiednia, Franciszek Maszak kupiec 
z Opawy- 

HOTEL SASKI: Henryk Dobner z Wiednia, A. Ale- 
ksander Moellinet minister francuski z Paryża, Adolf 
Rivadeneyra Konsul hiszpański z Madrytu, Kazimierz 
Bohdanowicz z Rosyi, Anna Mikosza wł. dóbr z Litwy, 
Ludwik Umann porucznik z Bochni. 

HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM: Adela 
Porret z Kongresówki, Władysław Łusiński z Więdnia, 
Adam Kazmirowski z Kongresówki, Józef Kwiatkowski 
z żoną z Warszawy, Wiktorya Szopska z familig z Pie- 
skowej Skały, Michał Pieczonka z familiq notąryusz 
z Chrzanowa. 


NADESŁANE. 
AWIT SZUBERT, fotograf w Krakowie 
al Hrupnicza Nr. RI, odznaczony plerwszym 
medalem zasługi na Wystawie Wiedeńskiej 
w r. 1878, portretuje eodzień bea względu 
na pogodę tak w zwyczajnem, jak rembrand- 
towskiem oświetleniu. Na żądanie, fotografie 
mogą być kolorowane olejnemi lub wodnemi 
farbami. Fotografie z Obrazów: Jana Matejki, 
Cynka, Gryglewskiego, Jabłońskiego, Hosa 
saka, Hotsisa, są w Zakładzie do nabycia. 
OŚ O Ów 
(Nadesłane). (2569) 


Wielmożny p. Franciszek Jan Kwizda. 
w Korneuburgu. 


(2532) 


Miło mi donieść niniejszem Panu, że wedle wiado- 
mości odebranej ze strony zarządu c.k. nądwornej 
stadniny Kladrub i Alpine Stud Farm wyroby 
Pańskie (c. k. uprzywilejowany płyn przywrotczy) jako 
doskonałe tamże się okazały. 

Wiedeń 25 maja 1875. 

Składy umieszczone są w ogłoszeniu zawartem w dzi- 
siejszym Nrze dziennika. 


Nadesłane. 
(2454) 


LIEBIG COMPANYS 
Eleisch-Extraci 


„, aus Fray-Bentos 
0entral- Depot: Wien, l. Wolizeile 6—8 


UZAN. i Niedzieli 24 Paśdsiernika 1815: 
PRZEGLĄD POLITYCZNY. 
Deptsse waga 
Wiedyolam 21 prździernika. Cesarz Wil- 


helm miał dzić naradę z posłem niemieckim 
K eudellem, — Polowanie w Monza wypadło świe- 


tnie. Cesarz wrócił tu z królem i obu orszakami ary 


o godz. 4*/, i objechał wały, gdzie wiele prja 
zdów czekało na przyjszd monarchów. Cesarz wró- 
sił wśród okrzyków do pałacu. — Rada miejska 
berlińska podziękowała telegraf:m tutejszemu bur- 
mietrzowi za przyjęcie Cesarza w Medyolanie, któ- 
re jest dowodem trwałój przyjaźni obu monarchów 
i narodów. Burmistrz odpowiedział: Przyjęcie zgo- 
towane w Madyolania cesarzowi Niemieckiemu, jest 
wyrazem podziwu Włoch dla Niemiec, pozdrowie- 
niem Berlina i ządatkiem trwałój zgody między 
Niemcami a Włochami. 

Miedyolan 21 prździernika, w nocy. Dzisiej- 
szy bal dworski wypadł świetnie. Dwór przybył o 
o godzinie 10%/,. Cesarz Wilhelm prowadził pod 
ramię księżnę Msłgorzatę. Królewicz Hambert miał 
na sobie mundur pułkownika swojego pruskiego 
pułku huzarów. Tańce były bardzo ożywione. 

H 21 października. Były. poseł holender- 
ski w Petersburgu hr. Zuylen də Nijevelt 
mianowany został posłem w Wiedniu na miejsce 
odwołanego na włnsne żądanie bar. van Hee- 
ckeren. 

Londyn 22 psździernika. Dziś odbyło cię 
zgromadzenie posiądaczy obligacyj tureckich z lat 
1854, 1858 i 1871. Palmer, który przewodni- 
czył, oświadczył, iż dom jego protestował u Porty 
przeciw  wszelkiemu cofnięciu rękojmi pożyczki 
przez niego wypuszczonej. W. wezyr nie zwrócił 
uwagi na protestacyę. Palmer wniósł wyznaczenie 
komitetu, który wespół z domem Dent Palmer i 
spółka ma wziąść udział w dotyczących rokowa- 
niach rządu angielskiego. Rose oznajmił, że wczo- 
rajsze prywatne zebranie w Paryżu posiadaczy bo- 
nów tureckich wyraziło chęć działania łącznie z do- 
mem Dónt Palmera, a to na takiej podstawie: Ma 
być ułożony protest przeciw krokom finansowym 
tursckim i przeciw samowolnemy usiłowaniu wy- 
konania ich; należy uzyskać rękojmie przyszłej re- 
gularnej wypłaty procentów; dlą zabszpieczenia rę- 
zojmi złożoną ma być komisya między-nsrodowa, 
w której będą reprezentowane Anglia, Francyn i 
Włochy, według tej samej zągydy jak komisya dla 
pożyc: tunętańskiej i przyjmie do siebie repre- 
zentantów Rosyi, Austryi i Niemiec, jeśliby była 
potrzebna reprezentacya wszystkich pożyczek tu- 
zeckich. Komisya zbadeć mą dochody Turoyi i stan 
różnych pożyczek, oraz postanowić, ile ma Tarcya 
płacić na rachunek pożyczek,  Rezolucya Palmera 
została przyjętą. 


Z, 


popiera 

zacyę niemiecką, zupełnie podobnie jak Swis. 
Y przeciwnie Sk e w Dalmacyi 

się autonomii, stoją przy gubernatorze 


u R 

Zmiana gabinetowa w Peszcie a raczej nwans p. 
Tiszy na prezega gabinetu, dsje powód dziennikom 
wiedeńskim do ocenienia sytnacyi za Litawą. Wsty- 
stkie niemal zgadzają się w przewidywaniu zbliża- 
nia się nieuchronneego sporu między dwoma czę- 
ściami monarchii. Nieodmawisją dzienniki zdolno 
ści p. Tiszy, ale słusznie Tagespresse czyni uwagę, 
że co innego być kierownikiem stronnictwa, a co 
innego szefom gabinetu. Ów Anti-Deak, jak go zwa- 
no, pyta Morgenpost, czy przyczyni się do usunię- 
cia tej ugody, która dla obudwóch stron staje się 
coraz uciążliwszą, a przeciwko której tak gwałto- 
wnie dawniej występował. Oczywiście, że Tisza ja- 
ko prezes gabinetu, a Tisza naczelnik skrajnej le- 
wicy, to osoby całkiem różne, i nowy szef mini- 
sterstwa podejmie całkowicie spuściznę polityki 
deakistowskiej, zwłaszcza wobec zadania odnowie- 
nia ugody. W Peszcio nominacys ta oddawna o- 
czekiwans, wywarła według telegramów radosne 


zy w ręku; Poner Lloyd wyraża 
fełne zaufanie dla nowego prezesa, który 


przywódzcą skrajnej o i 
a kierunkiem Ak A większości parile h 


członkiem 
Albe- 


Partys liberalna jest chyba zagrożoną w Prusach, 
akoro organa jej publicystyczne wzywają ją w przed- 
dzień otwarcia parlamentu do stanowczego działa- 
nia, aby nie stracić zdobyczy już osiągniętych. Jest 
to zapewne manewr użyty przez rząd, który pod- 
nieoa stronnictwo swoje do wierności, w obawie, 
aby liberaliści zsgrożeni różnemi despotycznemi 
krokami rządu i projektami ustaw niebezpiecznych 
dla wszelkiej wolności, nie zechcieli wejść w siebie 
i nie zerwali sojuszu z ministerstwem. 

Już wczoraj w artykule wstępnym zwróciliśmy 
uwagę na zachowanie się króla Bawarskiego nie 
ściśle konstytucyjne; nie odmawiając mu prawa 
utrzymania ministerstwa, nadmieniliśmy o konie- 
czności w takim razie rozwiąrania izby i uchwale- 
nia budżetu przez nową izbę. Toż samo zdanie 
wyraził dziś nasz korespondent wiedeński. Ale pi- 
sząc wczoraj artykuł, nie znaliśmy jeszcze odprawy, 
jaką dał król izbie, a mianowicie, że adresu jej 
nie przyjmuje, i że się zdumiewa nad tonem, w ja 
ki niektórzy deputowani wpadli, obradując nad adre- 
sem. Otóż nie do króla konstytucyjnego należy po- 
lemika mi stronnictwami izby, ani do niego 
zastanawiać się nad tokiem i tonem obrad. Kry- 
tyka „tonu* obrad służy tylko prezesowi izby, a 
obrona rządu ministrom w izbie. Ministeryum dy: 
ktując te słowa królowi, wykroczyło za formy kon- 


stytucyjne, bo nie należy mieszać się koronie | warzy 


w lamen(arne. „Ze roi regne, mais ne 
ann” feri jak sformułowali Francuzi stanowi- 
sko korony do rządu i organów publicznych, cho- 
ciaż powiedziano to już w Polsce Zygmuntowi III: 
regna, sed non impera! Podobnież ocenia zajście to 
Germania. Dość było, powiada ons, królowi, nie 
przyjąć dymisyi ministrów, ale nie zspuszozać się 
samemu „w fale wzburzonej walki stronnictw*. 
Konstytucyjna atosowność odprawy sejmowej ulega 
ważnym powątpiewaniom. Ministrowie wystawinjąc 
króla naprzód osobiście, rozpoczęli grę niebezpie- 
ozng, której wpływ na stosunki publiczne musi się 
draźliwie objawić. Musimy zaś dodać, Że zawsz: 
przypomina się nam podobny tryb postępowania 
gabinetu Hassenpfiuga w Kasselu, które sprowadziło 
interwencyę pruską. 

Na dzień 25 bm. mają się zebrać różne grupy 
deputowanych Zgromadzenia narodowego francu- 
skiego dla obliczenia sił swoich i ułożenia progra- 
mu postępowania. Zgromadzenie rozpocznie swoje 
posiedzenie d. 4 listopeda. Journal officiel ogłosze 
okólnik ministra wyznań do biskupów francuskich, 
żądając zarządzenia modłów publicznych na otwar- 
cie Zgromadzenia i dodaje, że za zezwoleniem Sto- 


licy Apostolskiej, ma być użyta formuła: Domine 
salvam i 


licam. 


fac rem 


że najmniej o republice myślą, że j Wy- 

mówić nie mają odwagi, że uchylają od udziału 

w rządzie prawdziwych republikanów a otaczają 

się ludźmi, którzy właśnie od ją republikę. 

blieanckiej, która cholałby an gwsebować” s różnyc 
rą o on zwer ié z 

odcieni lewicy. i 
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Je 


b 


lub. zneutralizowanie od- 


rzycieli. 
Ostatnie depesze telegraficzne „Czasi” 


Wiedeń 23 października. Na wozerzjszem 
wieczornem zebraniu klubu lewicy, z okazyi roge 
praw nad zaproszeniem klubu postępowego do wy- 
brania komitetu w sprawie traktatów cłowych i 
zwie żer. deputowani Gomperz i Skene w 

pośrednich ivformacyj otrzymavych ed 
ministrów handlu i skarbu złożyli wyrań:e oświad- 
czenie, iż rząd uważa wypowiedzenie konw: nogi 
dodatkowej z Angią za rzecz już zdecydowaną. 

Medyolan 22go października. Cesars Nie- 
miecki przyjmował wczoraj prezesa Izby daputo- 
wanych i położył nacisk na potrzebę preyjsź ać 
między Niemcami a Włochami dla dobra pae 
podzię- 


titti czyni wojsku wiadomo, 
się z wielką pochwałą o jego postawie podczas 
przeglądu. Na wczorajszem polowaniu w Monza Ce- 
sarz zastrzelił 31 bażantów, zajęcy i królików. C8- 
ły łup z polowania, 400 bażantów i 41 sarn, odej- 
dzie do Berlina. Cesarz ani razu nie okazał znu- 
żsnia. Królewicz Humbert odznaczał. się s7czegól- 
niej celnością swoich strzałów. Z powodu niepego- 
dy zaniechali monarchowie podróży do Como, gdzie 
poczyniono wielkie przygotowania. Wszystkie sto- 
szenia robotników oczekiwały Cesarza w dwor- 
ou, dokąd nadszedł telegram od króla o zaniecha- 
niu przybycia Cesarza. 

Londyn 22 prźdz. Dspesza posła angislskiogo 
Wade z d. 18 bm. donosi: Rząd obiń-ki wyśle 
poselstwo do Anglii z pismem wyrażającem ubole- 
wanie z powoda zabicia . Komisys éled- 
oza otrzyma od rządu list żelazny do granicy i 
dalej. Dekret rządu chińskiego z d. 18 bm. poleca 
ministerstwa spraw zagranicznych wejść w układy 
z innemi ministerstwami wzg'ęiem uporządkownnia 
wolnego ruchu osób między rządem chińskim a re- 
prezentantami obcych państw. Rząd nakazał ra- 
czelnikowi ceł zdać sprawę dokładną o cł»ch obcią- 
żających handel zagraniczny; zapewnił nadto rząd 
mianowanie urzędnika, któryby układał się z ko- 

i angi o uregulowanie st 'sunków 
handlowych na granicy Birmy. Poseł Wede wraca 
za tydzień do Pekinu, wysławszy wprzódy Gros- 
venora do Junnanu. 


Surin iedeń 23 gops a. ž ma 
po pol. ta papierowa 69 — te aróbrnm 
74.—,— Losy z r. 1860 11125 — Aktye Banke 
Narod. 928 — Akcye kredytowe 204'90. — Londrz 
113:50. — Srebro 105—. — Napoleony 9077, 


a 


tureckie 3450 — Obligacye indemn. 
88:25. — Losy premiowe ri" WAŻ 
Aboge kolei Koszycko-Bogum, 116:50 Akcye kolei 
półn. zach. austr. 140.50. — Akcye franko - węgiar 
38:50. Akoye franko-qustr. 29 75 — Tal 169 12. — 
151:87. 

Usposobienie giełdy : słabsze. 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY 1 WYDAWCA 
ANTONI KŁOBUKOWSKI. 


R" lo A 


Pooiągi na kolejach żelaznych. 
ODCHODZĄ Z KRAKOWA: 
Do Lwowa: lokalny: osobowy: pośpieszny: mieszany: 


Kraków odjazd: 6.44 rano 10.52 rano 9.24 wiecz. 10.58 wiecz. 
Lwów przyjazd: 8.5 wiecz. 9.45 wiecz.5.50 rano 10.55 rano. 
Do Wieliczki: Kraków odjazd: 11.49 w poł. 
Wieliczka przyjazd: 12.28 po poł. 
Do Niepołomie : we wtorek, czwartek i sobotę s Wieliczki. 
Wielicska odjazd: o godz. 1 min. 19 po południu. 
Niepołomice przyjazd: 5 R 9 po południu. 
Do Wiednia: osobowy: pośpiesmy: mieszany: osobowy : 
Kraków odjazd: 6.7 rano 7.52 rano 10.13 rano 3.37 pop. 
Wiedeń przyjazd: 6.56 wiecz. 4.41 wiecz. 3.35 rano 4.51 rano. 
Do Prus: każdym pociągiem idącym do Wiednia, najle- 
piej jechać osobowym rano o g.6m.7, mającym w Oświę- 
cimie połączenie z pociągami pruskiemi. Tym pociągiem ja- 
dąc do Berlina, przyjeżdża się do Wrocławia o g. 8 po poł., 
a po l-godzinnym przestanku dalej; jadąc zaś z Krakowa 
pospiesznym PMG się.do Wrocławia po 4ej i za uje 
się do 9ej wieczorem, o której dopiero. pospieszny do Berli- 
na odchodzi. Jadąc do Wrocławia o g. 3 m. 27 po południu, 
trzeba w Gliwicach lub Mysłowicach karkit y bo dopiero 
rano idzie z Mysłowic pociąg pośp. do Wrocławia i Berlina. 
Do Warszawy: rano o g. 8 m. 22 idzie do Aeg. 
L, IL. i IL z Granicy zaś do Warszawy tylko L ill. 
klasa. Jadąc wiedeńskim osobo: popen o g. 3 m. 27 
po południu, jedzie się do Trzebini (L; M1. i IIL kl.), z Trzebini 
idzie pośp. pociąg wprost do Warszawy, ale tylko I i IIkl. 
PRZYCHODZĄ DO KRAKOWA : 
' osobowy: lokalny: mietzamy: pośpieszny: 
Lwów odjazd: 5 rano 6.55 rano 5.5 wiecz. 11.25 wiecz. 
Kraków przyjazd: 2.47 pop. $.8 wiecz. 5.38 rano 7.17 rano, 
jazd: 5.s4 po poł. 
Kraków przyjazd : 6.9 po poł. 
Wieliczki we wtorek, środę i sobotę. 
3 8 min. 9 po południu. 
: o godz. 4 min. 4 po południu. 
Z Wiednia: osobowy: pośpiezmy: missany: osobowy: 
Wiedeń odjazd: 7.46 rano 10.s1 rano 4.46 wiecz. 8.16 wiecz, 
Kraków przyjazd: 9.48 wiecz. 3.52 wiec.11.2: przedp. 10.12 rano, 
Æ Prusto g. 3 m. 26 po poł. i o godz. 6 m. 7 wiecz. mieszany. 
Z Warszawy: 101: rano osobowy; 6.7 wiecz. mieszany. - 
OF Godziny przybycia i odjazdu pociągów obliczone 


LE” 


Iko 3 * j wody, zknatkę i okładałem nią wieczór ramię od jednego do drugiego stawu. daje tój metodzie wdechania pierwszeństwo przed innemi systemami, gdyż chory po otrzymanem obja- „ ubrania . >. „ „17:50 „38 
ty Naftę alio sk ATTA "Wstawszy zrana, próbowałem jak zwykle od dwóch lat poruszać ramie- jaa może go sam używać bez obecności lekarza. Pan Profesor Br. Nimayer w Magdebur Surduty kancelaryjne 
którą po następ f je: ||| niem z wszelką przezornością, ico mi zawsze okropna bóle sprawiało, ku nie- polaca ouy ych vie A wana Eio e gólnie pryd AA Arg tego i domowe . „ „ 61518 
Salonowa podwójnie czyszezoca, niezapalna zwykłemą jednak mojemu zdziwieniu mogłem poruszać ramieniem wolno, bsz baai ay leczenia, wydane przez innych znakomitych lekarzy w: kraju i zagranicą. (1216 10-12) Ubrania salonowe nn» Z6— „40 
at wiedeński 14 c. ||] Tszelkićj pomopy | dą OW, w każdym kierunku oawobodzony jestem od wszeł- Ceny: 1 przyrząd do gdochania (poprawny) WONI zr. 3:60 niemnićj OO Foe bc 
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L. 284 naprzeciw klasztoru XX. ków. Dodatkowo do mojego nowyższego pisma donoszę Panu jeszcze, że teraz - berki, specyalisty chorób przyrządów oddychania w Wiedniu, Kohlmarkt Nr. 3. Ordynuje od 12—1 u J. EINA 
(2611-2-4) ‘Jai Weni der. także mója 64-letnia ARA „wa Hewani Płysu a kizertki od’ zastkraa: W1 l teka rw nc o E w dy ryj „aim sA sr majstra krawieckiego 


CZAS x Niedzieli 34 Października. 1875: 


Odpowiedź na podziękowanie 
do Nr. Czasu %40. 


Jakiś dowcipniś, który zapewne dla 
zapełnienia swego czasu bawi się anon- H 0 E 0 BY G A R D Ł A 4 G E 0 


U I GĘBY "ZE Masy wowem 


sami, ogłasza, że znalazł zgubioną por- CUKIE zalecane w słabościach gardła, ehrypee, zapaleniu gardła, zwrzod = neeniu w ustach, euchnącemu oddeghowi, po 5 cnt. Sztuka 
tmonetkę, a w niej cenny numizmat tj. RKI TA w gardle i gębie przez pale e reen za obiegają rea an popa la Ary o m» i gaik | wydał i sprzedaje 
RRA È niój kaznodziejom, móweom, profesorom:i albowiem mtrzymują siłę organu głosu i zapobiegaj eni Á. 
centa w. a. z 1870 r.— bynajmnićj Dethana 12477-81-) W Paryżu w zyc p. Dothan, ań Bt. Denis, 90, — w Krakowie w aptepe p: J.: Tranezyńnkiego pod Koroną* i w aptece p. M. DWORSKI w KRAKOWIE 
nie myślę mu przeczyć tego, jeżeli to W. Redyka, — wa Lwowie © apteca p. Wikolasnelam i u wszystkich znaczniejszych aptekarzy, którzy utrzymują Środki lekarskie zagraniczne. (2146-4-10) 


uważa dla siebie za numizmat, lecz 
dowcipniś pomija zupełnie, że było 
kilkanaście złr. w. a. i dukat złoty 
węgierski z 17 wieku — upraszam za- 


Już niepotrzeba frotera! 


—-| Ozdobne Wianki 
na groby; 


Pierwszy i największy 


tem tego dowcipnisia, jeżeli jest czło- WA. I ; ; = kładu M - 
= uczciwym, 0 zwrot portmo- a S skłąd fabryczny (OWArÓW lżkowych j za add 3 na Jal o M Tok ij 80 NAVA. 
E a aaa e Br J. Rajala w Krakowie Pastę kauczukowo-woskowg |E rreme Siskin si niy Sronitj 
niądze mają mu służyć tytułem ma-|W Rynku głównym pod Nr. 54 naprzeciw głównéj j G5- 

leźnego. (2682) strażnicy, do zapuszczania posadzek, 


odpisany przyjmuje na prze» 
P eri ge mi. wszelkiego ro- 
dzaju rośliny wazonówe, sto 
za skromneni wynagrodzeniem i stosownie: 
do wielkości tychże roślin. (2617-2=8) 
T. Miciński, 
Rogatka Zwierzyniecka L. 29. 


poleca po stałych cenach fabrycznych 


Dr. F. Tuszyński  |łóżka żelażne wszelkiego rodzaju, łóżeczka dla dzieci, wózki kolebki, elastyczne wkła- 
wać ziejski, zalecska obecnie: pod- Zamkiem Pó dy do łóżka, materace włósienne i z trawy morskiej i sienniki, kapy na łóżka jedwabne, 
E KA Toto Ma DEAS 8! x” adj. z najnowszych lyońskich materyj, jedwabne atłasowe i wełniane, tybetowe, flanelowe, 
blednicę, zołzy, zboczenia stosu, hemoroidy. pm tudzież kołdry gobelinowe i rypsowe, derki dla koni i koce, poduszki pierzane i włó- 


jak również 
świeżo otrzymany transport 


Herbaty karawanowej 


oraz swój skład Papieru i potrzeb piśmiennych © 
poleca handel pod firmą 


ANDRZEJA SCHULTZA 
Rynek Nr. 26 w Krakowie. | (2511-2-) 


także skutecznie : tyfuse, gorączki gastrycznó biegun- | Siehne; poduszki gutaperkowe powietrzem napełniane, ze skóry jeleniej i safianowej, 
ki, febry, aapalenid gardła i pocenie sig nóg, nie. | prześcieradła ze skóry jeleniej. Wszystkie gatunki lepszej i zwykłej pościeli do łóżek 

9 bes zażywania wcierania rtęcin. (2681-1-3)|i tejże wykonanie, niemniej wszelkie w tę gałąź wchodzące przeróbki uskutecznione 
będą jak najtaniej i najspiószniej. Cenoiki posyła na żądanie. (2394-4-) 


mniej 


Dr. Hiungerforda 


niezawodna pomada 


do leczenia gośćea, bolów ner- 
wowych, ostrego i przecią- 
złego postrzału w krzyże, 
porażeń, reumatyzmu cho- 
lery, astmy. 
Cena 3, 2, 1, mark. 50 fen. 
Świadectwo. Będąc od 4 lat porażonym tak, 


że członkami władać nie mogłem i, jedynie: tylko 
głową poruszałem, chwyciłem się pomady Dr. Hun- 


Już niepotrzeba frotera! 
BI3JOIJ RĄDZIJOdO 


Do wynajecia lub do sprzedaną 
dworek 


składający się z 6ciu pokoi od frontu, 
6ciu w oficynach, kuchni, pralni, śch 
piwnjec i ogródką przy ulicy Koper- 
nika Nr. 27. (2628-2-6) 


i 


Już, niepotrzeba frotera! 


ORGANISTY 


pew opróżniona w Niedymi pod Łańcutem. 
ieodpisane odpowiedzi na listy kandydatów zna- 
czą , odmowę, (2626-2-3) 


-JÓZEF LPGZYŃSKI 


PRAWDZIWY LIKIER BENEDICTINE OPACTWA 
FÉCAMP we FRANCYI 
wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający trawienin 
i obudzający anrtvt. 
JEDEN Z NAJLEPSZYCH LIKIEROW. 
Wystrzegać się fałszerstw i naśladownictwa. 
Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała się na spodzie 


MAGAZYN 

towarów korzennych, farb, win 

węgierskich i zagranicznych, ną- 
poi spirytusowych i łakoci 


Tylko w 


POLLAKA 


24 (nl. 


sj ah wkrótce „yzdrowiałon. butelki z własnoręcznym podpisem głównie dyrygującego i ] S ki najdawnićjszym i najsłynniejszym 
ariens 1875 r. I 5) I 
nnee 50 ©, Mrase, kołodsiej Skład, w FEOAMP we Franoyi, kb 5 w Krakowie, BIL JAWOTNICK 1690 
> being Ez aje; Agencya główna w Wiedniu u PP. Joh. Gust. Wehle et Cie. przy ulicy Grodzkićj pod. Nr..143-na w Krakowie 
. „dziwie cudownego wyleczenia przez użycie pomady L Essliùggasse Nr. 8. (2580-1-17) I. piętrze, poleca również oprócz powyż- 


„Hungerforda, poświadczam 
„Miariensee, 3go czerwca 1875 r. 


A. Ubbelohde, kanoniczka. Do Ma az u ód 
„Potwierdzenie. Że powyższe świadectwa y 


zaopatrzył Magazyn swój w szych artykułów doborową 


wielki wybór paletotów zimo- 


„pana Kruse70 jest prawdziwe, poświadczam niniej J E herbate uniwersalnym 
„szem z przyjemnością. (H. 01097.) wych gotowych i Waterprofów a 
Mantenon e r R p: JADWIGI ELGLOWEJ |Viasiego wyrobu po, cenach ||] z tezoroczoego zbioru, po cwi B|składzie towarów 
Biki h ień żeli 3 $ 2 £ $ > n UJ 1 2 
maki zp W Krakowie: "OSTRY nadszedł świeży dobór kapeluszy w. najnowszych |batdzo przystępnych — oraz w Jl zr 2 2508, 4 80 właciaj ic tów MI 
fasonach z pierwszorzędnych magazynów zagranicznych, najgustowniejsze 1 najnowsze wara da TWSEH 1 p B errodaje sio, jak wiadomo, za najściślejszą rokoj- 
pP it » ||jak również kwiaty i pióra, które sprzedaje po cenach|tO0Wary. z pierwszych fabrykjp V PRE e Y" Mn an Nan gae go aeea sa M ag 
; + s + + uni, wągi więd. zawsze 3 urto p 
l fabrycznych, o czem zawiadamia Szanowne. Panie. 2639.1-2) angielskich, francuskich'i ber- ć 2 4:1... B | Materyo na suknie z wełny © 
JJ uri aS door 83 neńskich. (2509-5-9) Przy odbiorze większój ilości porach najmodniejsze na każdą porę Wę, wszęla- 
stosowny rabat 5 do 10%. kich barwach, gładkie, w paski, skromne i szkockie 
mleko odświeżające włosy. (2648-2-10) kratkowane, a mianowicie: świecące, Typi, 


na pledy, poprzeczne, fanela, cheviot (matefyć si- 
kienne) oprócz wielu innych gatunków: : 


Puritas nie jest żadną. barwą do F 
etae iee IG K. uprz. Płyn przywrotczy 


/e Wichtig fùr Kranke! © 


£ ] l Aar Z Płótna, wszelkie rodzaje bielizny stołowej „dzęlicho- 

s aj gym porą miaon Mestitutions Ima - wg ogonaskow dyma biala t koloron, fm 

= RĄŁ, gu czternastu ; i aaston. da UO ; 5 

nog Er sią im tę barwę, którą poprze- Franciszka J ana Kwizdy i Korneuburgu, Towary gumowe “kompletny sklad towarów tkanych wi pg 
„„Puritas* nie zawiera żadnego pier- jedyny, przez wysoką cès. król. władzę zdrowia starannie badany, a na- wszelkiego rodzaju Bardzo wielki skład „wstążek jedwab- 

wiastku koloru. Można włosy dowolnie wodą stępnie przez JCKAM. Cesarza Franciszka Józefa 1. wyłącznym przywilejem 8 ine (2200-9 nych i aksamitnych dowolnój szerokości 

myć, można spać na biało powleczonych po- odznaczony. g ; 5 EEN `) i barwy. Moronki z owezćj wełny i 

duszkach, a jednak nie spostrzeże się śladu UE ta ię kilka listów: 2564 R s s |J.N.Sohmeldler, eyre dody haftowane, także koralikami obszyte, tudziść 

koloru, gdyż Paraan : O ùżyciu tego płynu przytaczamy następnie kilka listów: ( ) Bisher versandt 500,000 Expl. `" (PASSE) Nonban, Stiftg Nr. 19. e. pepe a in > YO 1 

nie barwi, lecz odświeża i to nietylko naj- Wielmożny Pan Franciszek Jan Kwieda w Korneuburgu. - - _ — ZY tylko tę 

e nn T a kobiet, lecz W b. r. otreymałóm jedną flaszkę Pańskiego c. k. uprzywilejowaaego Płynu ` ; po 2 een ow. A 
Flaszka „5 Puri j$ kosztuje 2 złr. przywrotężego, po którego użyciu żona moja z dotkliwych gośćcowych cierpień w i run owne ATA i ze e PH nu pelen punktualnie. Cennik i p 

sny po 20 6. raj zw pozew a spro- | żenia z częściowem porażeniem heo SI sety po zosiała.. Upra- =. z h PRĘT. WERE 

wadzić ją można za zaliczką pocztową przez Ao zatem Pana o przysłanie mi odwrotnie u flaszek Pańskiego doskona- r zo EZ GEE PW e i "gwa i = H 
sg Krakowie Konsta Solinka, poczta Cisna. August Sand. hez używania wewnętrznych lekarstw; J a Goldstein 

go ewskiego ap OPR="R=RHERR"" oi 2 i q 

przy ul. Fłoryańskićj. — We Lwo- l wi św P sze Jan” Kwizda 4 Koreitbi tylko przoz woląganie w siebie balsamiozno- majster krawiecki 

wie: u Zygmunta Ruckera aptekarza i us ielmożny Pan Franciszek Jan Kwizda w Ko gu. roślinnych I Míħeraliozoyoh Hauptstr 

PER 54, igre OE upka 1 W Od 2 lat cierpiałem bezustannie silne bóle w stawie prawego ramienia, X a p s h rars ww Nr.. 4. i 

Tarnowie: u M. Głodkióskiego.— W Stry- którego die mogłem w górę wnieść, a jeżeli to stało się zapomocą lowéj ręki, L preparatów inhalacyjnye 4, M poco 3 j 

ju: u W. Drogowskiego aptekarza>>/W S a- natedy ramię samo mie mogłem na dół opuścić; poruszenia te e ję łac mi CY ECA: SE f seuen s 

dozórzea D. Kabingmioam (2582-125) bole, a wszelkie. przez lekarzy zaradzane środki okazały się -bezskute- . Fryderyka Iśoltscharscha Gust. paltoty zimowe od złr.18-—do 46 * 


aćznemi. ‘Już obawiałem się pozostać na całe życie ;kaleką, kiedy nareszcie za 
usilną póradą pewnego przyjaciela użyłem Pańskiego c. k. uprzywilejowanego 
Płynu przywrotczego; zamaczałem w płynie przywrotczym, rozcieńczonym trochą 


» spodnie ” » n 6— „ 12 
„ wierzchnie sue- 
daty . . «*x' „1100,25 


aptekarza w Wr.-Neustadt. 


się u.wszystkich lekarzy w kraju i zagranicą bardzo 


+ 


Podpisany ma zaszczyt zawiadomić Szan. 
i i aj licznem zastosowaniem z powodu swych zadzi jących skutków leczenia. Zwykłe użycie tego przyrządu 


Publiczność, iż w Składzie-swoim-utrzy. 


Ten racyonalny sposób leczenia cięsz, 


pocztowym (po 5 e.) lub za zaliczką. ryderyk Koltescharsch, aptekarz w Wr.-Neustadt. 


"łego tf"rpienia uwolnioną została. Od wielu bowiem lat były dwa średnie palce” 
"jej prawi) ręki bez czucia i zostały podczas szycia. robienia na drutach i t. d. 
(ztywńemi i bez użytku. Zachęcona mojem wyleczeniem, zabrała się także moja 
*matka do dwukrotnego użytku Płynu przywrotczego i przekonała się, że teraz 
palce znów dawne poruszenie odzyskały. 


Krzywcze. Wiktor T'hórżewski, c. k. pocztm strz. 


ŚWIADECTWO. Wielmożny Panie! Proszę znów o łaskawe szybkie nadesłanie przyrządu z 
balsamiczno-roślinnym i mineralnym preparatem. Widzisz Pan z tego, że w krótkim czasie wisle z nim 
manipuluję, a szczerze Panu się przyznaję, że zupełnie nim jestem zadowolony. 

Karlsbad, 24 Czerwca 1875 r. Z szacunkiem Dr. Henryk Löwenstein. 


Dostać. można także w. aptekach :„ we- . LWOWIE. u-pp. J..Beisera, J. Piepesa, P. Mikola- 


scha, S. Ruckera, — w BOCHNI u p. Fr. Reissa. 
Wietmożny Pan Franciszek Jan Kwizda w Korneuburgu. TO J | 
f Ą a 
Za łaskawem pośrednictwem mojego szwegra, otrz; małem jedną flaszkę P w 


„Pańskiego 6. k. uprzytilejowanego Płynu przywrotczego dla koni, który użyłem SH $ | m zamówienie NA próbę E 


z najlepåzym skutkiem u cielę'ia chorego na skrzywienie krzyżów. Na zachowa- 
niu tego! cielęcia bardzo wiele mi zależało. maa SANA: 

od ogólnie za rzetelną i porządną nznanój firmy 
Erste Mariahilfer 


4. w Wiednin, Wiedner Hauptstr. 4. 
neben dem Freihausa 

K. pi tro. 
Próbki na żądanie darmo. 


Wiedeński największ 


24 (nl. 


ZA IK ŁA 


(2573-4-23) 


21 cent. 


Sklad towarów. 
D. LESSNER 


w Wiedniu, Mariahilferstrasse 72. 
poleca ze zapewnieniem prawdziwości towarów bhnr- 
townie i częściowo za jednakową ceng ~ 
tylko 27 centów 


materyo jedwabne z wełny owozój 
zawsze najmodniejsze i najlepsze we wszystkich bar- 
wach, ge ie, w paski lub. szkockie. 
Nigterye świecące (lustre), rypsawe, 
poprzecznie i na pledy 


——— — à 


© 


y 
Q 


firmy ùznanéj za rzetólną i porządną 
z r 
i ani krokiem naprzód ruszyć. Wpadłem więc ną myśl, leczyć siebie samego 


Bernhard Pollak 
WwW WIEDNIU; Płynem prżywrotczym, a po kilkakrotnem weitraniu nierozcieńczonym Ełynem 
HK irntnerstrasse Wr, 14 „przywrotczym przed. położeniem się na noc do łóżka, zupełnie uwolniony zostałem 
(naprzeciw Weichburggnase d,moich cierpień Chociaż więc mogę przypusz”żać,' że niejeden będzie z tego 


daje wyłącznie i jed A died Tokój-INknić h ić, to jednak nie wacham się, podać fakt ten do ogólnćj wia- 
Ari daćć sg? ię TA NE. 5 trzybi ak *krpić lub żarty stroić, to j % P gólnój wia 


Sa" cierpiałem od 20-tu lat takie bóle krzyżów, że w łóżku. zaladwie 
nufactur - Consumhalle 


wielkąj biedą mogłem się obrócić. po dłuższem siedzeniu 2 biedą mogłem powstać 
Ludwik Zwieback, 


ię 
Ę 


domości i p 


chan na suknie, pika, biały, niebieski i brunatny 
barchan. flanelowy , perkal kosmanoski, *kreton 'tu- 
recki na szlafroki. Rumburskie; holenderskie, nie- 
przyprawione szląskie płótno, mocne jak skóra, 
dymka atłasowa na bieliznę łóżkową, kolorowe 
materya łóżkowe, roczniki i serwety z płótna ada- 
maśszkowego, dymka na materace i sofy, szyfon */, 
i ©, szer., materye na spodnie , kobierce” dłigie, 
krawatki damskie i męzkie każdego krójń, *skar- 
pótki, pończochy, rękawiczki, chastki do róże rę 
cienne i batystowe, wstążki aksamitne i jedwabne 


£ A | blecić niniejszem © k. uprzywilejowany Płyn przywrot: zy wszystkim w jednym kolorze i szkockie pstre, najnowsze i naj- 

najświeższe rzeczy raleepiącjm w krzyżsch ; 1E. w Weena, Mariah korgtrasso' 130; S iska ma juot $ man 
"Ja ka gig KTW ND Í ` awii). D Freyberg, pleban. (o nadzwyczajnćj i niezrównanćj. działalności tego przedsiębiorstwa. ; hpi a iai 

materyj DA suknie P We f OWCZÓj aż AT o Hipa „Dłatago oiósr się ono bardzo wielkim odbytom i:ogólnie jest lubiane, gdyż nietylko wa na. duiker „Booker, Tartift Nopó, najmodniejszy bar- 


"składzie wsżelakie ogłaszane towary w najlep gatunku i nadzwycz. Wyborze Za 
lecz także wszystkie LEPSZE TOWARY BREKODZIKELYI- 


| CZE w również bogatym wyborze „po, zadziwiająco tanich 
i C cenach. Zamówienia na prowincye będą punktualnie za zaliczką 


Ig" Wyroby weterynaryjne: Kwizdy' ma na sprzedaż: „safj 
Również najrózmaitazł pafunki towarów płóciehnych w DAYS ab ia 

modnych, bktiowyti i tangah,” "jedwab- 
nych i aksamitnych, tudzież” riek j 
we wszystkich rodzajach, opřóez“b i 


iprint 


ser) | wp CIĘ 
4 hi i 
8 La A 
jj Mr dey 


$ w KRAROWIE p. M. Jawornioki, p. Józef, Jahn. 

"we-Łwdwie pp. Konstanty Iskierski, Plotr Mikolasz, Jakób Bolser, 8. Ru-, 

| OE oker, d. Topa aptekarze, p. J. Piepee. 

| Także znajdują się Składy prawie we wszystkich miastach Galicyj, o któ- 
raoa sh od čzásů do czasu ogłasza się w niniejszem piśmie. 


Celem zapobieżenia naśladowań, nprasza się nie za- 
NIE! mieniać Płynu przywrotezego Fr. J. wizdy, jedynie 
onego esk 


g Wykonane, a wzory żądanych towarów i cenniki opłatnio i darmo 
przesłane. Na obecną porę roku:poleca się szczególnie : czarne świe- 
eące maAterye i alpakowe, terno, francuskie zwykte 

"i podwójne kaszmiry W różnych cenach, czarne '/, rypsy, Kolorowe ryPSY; 
całe wółniane francuskie materyć na saknie, nowe materye, Che- 

tviots różne ffanele, chustki damskie, czarne ikolorowe atłasy, moire 

do spodnie, kolorowe świecące materye, glaces i balernos, czarnę 

i kolorowe materye jedwabne, ciężkie *,, %,, 5, i *% płótna i bieli- 


Zamówienie © 


i wiele innych tów. 
punktualnie za i wie rzedmio 


śwyłąeznym przywilejem, z innemi podobnemi lub: pódo- 


Nieodpowiednie towary bóż. emi wyda |. DRAŻ TRACA Q198ACJA H eosar iii punktualnie | samowiaio 
SE mułu ania | | © | za zaliezką. (3478-19-) 
„Jorku .co| Środę 38 talarów. (. Messing w Szczecinie, %9 


Czcionkami Drukarni „CZASU“. Odpowiedzialny Rządca Drukarni Józef Łakociński. 


